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Wczoraj wieczorem odbyło się pierwsze spotkanie 


sowieckich i japońskich oficerów. 


mu Kulisy ustępliwoŚści Moskwy. mm 


MOSKWA, 12.8. — Ajencja Tass ogło- 
siła następujący komunikat: W wyńiku po 


BERLIN, 12.8. — Korespondent dzienni- 


ka „Angriff“ na Dalekim Wschodzie do- | nierzom 


WARSZAWA, 12.8, — W dzisiejszym 
pierwszym ciągnieniu loterii klasowej wa- 


2000 zł — 12660 99167 105243. 
1000 zł — 23389 27117 49901 60506 


żniejsze wygrane padły na następujące nu-|73183 89111. 


mery: 500 zł — 89219 107784 112398 
150.000 zł — 68400. 139800 146316 147156. 
50.000 zł — 63924 250 zł — 7099 13724 13980 16254 
15.000 zł — 77635. 3 23802 26149 29238 
przeciw własnym oficerom, dostarcza żoł- r z sę ad ona ROR AA 


rozumienia między ZSRR a Japonią, zawar 
tego 10 sierpnia 1938 r. operacje wojenne 
w rejonie jeziora Kassen zostały przerwane 
dnia 11 sierpnia o godz. 13,30 czasu miej- 
scowego. Pierwsze spotkanie przedstawi- 


nosi z Yuki, że odbył rozmowę z kilku żoł 
nierzami sowieckimi, którzy złożyli broń i 
przeszli na stronę japońską. Żołnierze ci, 
aczkolwiek zaopatrzeni w najnowszą broń, 
źle byli odżywieni į źle umundurowani. Gra 


dopiero w ostatniej chwili 
przed atakiem. Żołnierze sowieccy są znie- 
chęceni i wielu myśli tylko o ucieczce, 
MOSKWA, 12.8. — W politycznych ko 
łach moskiewskich sądzą, że na nagłą ustę 


cieli wojskowych obu stron dla zatwierdze- 
nia pozycyj oddziałów wojskowych, miało 
miejsce również 11.8 wieczorem na połu- 
dnie od wyżyny Zaoziemaja (Czankufeng). 
Następnie spotkanie ustalono na dziś g. 12 
w południe. 


naty ręczne, w które byli zaopatrzeni, nie 
miały kapsli, które dowództwo sowieckie 
w obawie, iż broń skierowana być może 


Brazylia rozwiązała 
EH organizacje sjonistyczne 

BUENOS AIRES, 12. 8. — Komtinikują 
oficjalnie z Rio de Janeiro, że dekretem 
rządu brazylijskiego zostały rozwiązane 


Wojska gen. Franco 


cjalny kwatery głównej: Na odcinku Ebro 
wojska gen. Franco posuwają się naprzód 
i zajęły, Sierra Santa Magdalena. Wzięto li- 


wszystkie stowarzyszenia i organizacje sio 
nistyczne istniejące na terenie Brazylii, 


POLSCY OFICEROWIE REZERWY Z WIZYTĄ W RUMUNII. 


Moment złożenia wieńca 
wiącą z wizytą w Rumunii delegację Związku Oficerów Rezerwy R.P. 


ZakarpackaRuś zabiega o autonomię 
Starania o audiencję u lordaRuncimana 


PRAGA, 12.8. — Poseł ruskiego naro- Runcimana nacisku na rząd Czechosłowa- 
dowego stronnictwa autonomicznego Fen- |cki, celem szybszego wprowadzenia w ży- 
cik zabiega o audiencję lorda Runcimana |cie autonomii Rusi Podkarpackiej. 


celem przedłożenia mu memorandum. Po- 

a IS Runciman kładzie główny na- RUNCIMAN WYPOCZYWA... 5 

cisk na sprawę mniejszości niemieckiej, nie PRAGA, 12.8. — Hr, Kinsky, u którego 

przewiduje się, aby w najbliższym czasie | spędził weekend lord Runciman na zamku 
Zdar, oddał do jego dyspozycji swój zamek 


mogło dojść do tej audiencji. Rusinom cho d i 
dio ETEN A3 pośrednictwem lorda | Chlumec, odległy o 70 km od Pragi. 
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WOJSKA NA MANEWRACH. 


Dosteny powstańców w Estremadnrze 


SALAMANKA, 12. 8. — Komunikat ofi- |cznych jeńców i zdobyto wiele materiału 


pliwość Sowietów wpłynęły w dużej mie- 
rze fakty dezercji na froncie oraz paniczne 
nastroje w kraju. 


posunęły się © $ km 


wojennego. Nieprzyjaciel poniósł ciężkie 
straty, Na froncie Estremadury narodowcy 
posunęli się o 8 km. naprzód, zajmując po- 
zycje, panujące z północy, południa i za- 
chodu nad Cabeza del Buey, Nieprzyjaciel 
pozostawił 800 jeńców i licznych zabitych. 
Wojska powstańcze zajmują linię Puerto- 
lano - Val de Caballos - Siera de Osa - Rio 
Zujaz. Lotnictwo bombardowało wybrzeże 
Gandia i objekty wojskowe w porcie Wa- 
lencji. 


KOMUNIKAT „RZĄDOWY“. 
BARCELONA, 12.8. — Kómunikat o- 
ficjalny ministerstwa obrony narodowej: 
Wojska: republikańskie odparły dwa ataki 
nieprzyjaciefskte ha Pledźós Ge ASto. NiE 
przyjacielskie natarcie na nasze pozycje ná 
prawym brzegu Segre doprowadziło do 
lekkiej zmiany linii. Na froncie wscho- 
dnim. republikanie odparli ataki nieprzyj 
ciela na odcinku Guadalaviar i wyrównali 
pozycje. Na froncie Estramadury zacięte 
walki toczą się w okolicy Cabeza del Buy 

Wojska rządowe utrzymały pozycje. 


PIOTRKÓW, 12.8. — W kolonii Ręczno 
pod Piotrkowem gospodarz: tej wioski, 
Andrzej Żak, młócił zboże maszyną przy 
pomocy motoru. W pewnym. momencie z 
motoru wydobyła. się iskra, która padła na 
znajdującą się opodal słomę, wzniecając 
pożar. Mimo natychmiastowej akcji ratun- 


POŚREDNIE PRZYZNANIE SIĘ 
DO KLĘSKI. 

ST. JEAN DE LUZ, 12.8. — Rządowa 
prowincja Ciudad Real została włączona 
do pasa wojennego. Przybyli tam liczni 
wyżsi oficerowie celem przygotowania 0- 
brony. Rozlepiono plakaty, wzywające lud- 
ność do wzięcia czynnego udziału w obro- 
nie. 


Nieudana pieczka przed mężem: brotalem 


Strzał zdeterminowanej Kobiety na posterunku. 


ŁÓDŹ, 12.8. — W Bolesławcu pow. Funkc. Str. Gran. w czasie patrolowa- 
wieluńskiego na posterunku PP. miał miej- nia granicy przytrzymali jakąś nieznaną 
sce wypadek popełnienia samobójstwa młodą kobietę, która po przejściu granicy 
przez 24-letnią Barbarę Wacławek kobie- | Z Niemiec usiłowała dostać się w głąb kra- 
tę maltretowaną przez męża, ju. Przytrzymaną, przy której nie znalezio- 
6 no żadnych towarów zagranicznych — co 
wskazywało, że nie jest przemytniczką, 0- 
desłano do Posterunku P, P, w Bolesław- 
cu. 

W czasie przebywania na posterunku 
w oczekiwaniu na przesłuchanie nieznajo- 
ma kobieta, która ma wszelkie wstępne za 
pytania odpowiadała upartym milczeniem, 
skorzystawszy z chwilowej nieobecności 
Komendanta PP. chwyciła znajdujący się 
na wierzchu w.futerale rewolwer į pozba= 
wiła się celnym strzałem w serce życia na 
miejscu. 

Przeprowadzone dochodzenie ustaliło 
nazwisko denatki, pochodzącej z Blachowni 
k: Częstochowy, a zamieszkałej ostatnio 
przy mężu w Kaszęcinie pow. lublinieckie- 

0. 

ji Denatka, której nazwisko ustalono jako 
Barbara Wacławek z domu Sobolówna — 
opuszczała dom mężowski na skutek rzeko 
mo złego pożycia już trzykrotnie, a obawia 
jąc się widocznie, że znów prze policję zo- 
stanie odtransportowana do domu zdeter- 
minowana popełniła samobójstwo. 

Zwłoki nieszczęśliwej po dokonaniu 
sekcji. sądowo-lekarskiej i zawiadomieniu 
rodziny — pochowane zostały na cmenta- 
tzu- bolesławickim, 


Dolar 5.28 


Bank Polski notował dziś rano dolary 
po 5.28, funty szterlingi 25.82, franki 
szwajcarskie 121.10, franki francuskie 
14.45 i liry włoskie po 22.95. 


RALNA 


pozycji, 2) Ćwiczenia górskiej artylerii czeskiej. 


Ostatne zdjęcie 
Prezydenta R. P. 


Prezydent R.P. podczas pos 

bytu w Lauranie nad Adria- 

tykiem. Czerstwy wygląd 

P. Prezydenta świadczy © 

tym, że urlop dobrze Mu pos 
służył 


8 zagród poszło z dymem 


SKLUtki długótrwałej posuchy» 


kowej celem stłumienia ognia w zarodku— 
pożar,znalazłszy łatwopalny i wysuszony 
materiał, rozprzestrzeniał się bardzo szyb 
ko i w końcu objął całą zagrodę, która 
spłonęła doszczętuie wraz z inwentarzem 
żywym i martwym. Wskutek silnego wiatr 
ogień następnie przerzucił się na sąsiednie 
zagrody i zniszczył również doszczętnie dal 
sze 7 gospodarstw. Poszkodowani wyrzą- 
dzone przez pożar straty obliczają na sumę 
z górą 25.000 zł. 

Tegoż dia we wsi Podstole z przyczyn 
nie ustalonych wybuchł pożar w zagrodzie 
Andrzeja Orlika. Ogień zniszczył wszystkie 
zabudowania gospodarskie oraz inwentarz 
martwy i część żywego. Straty wynoszą z 
górą 5000 zł. 


30 fusięcy strał 


7 zagród w płomieniach 


ZD-WOLA, 12.8. — Onegdaj o godzi- 
nie 8.30 telefonicznie zaalarmowano zd, = 
wolską Straż Pożarną w ciągu 25 minut od 
alarmu. Straż przebywszy 25 kilometrów 
znalazła się na miejscu pożaru we wsi Ma 
łyń gminy Krokowice, gdzie zastała 7 za- 
gród w płomieniach. W akcji już było czyn 
nych 12 okolicznych Straży wiejskich i 
Straż z motorówką z Sządku. Właściwa 
akcja ratunkowa rozpoczęła się dopiero z 
chwilą przybycia zd-wolskiej Straży na 
czele z naczelnikiem p. Jerzym Ejchblatem, 
Nad całością objął komendę naczelnik Eich 
blat, wyznaczając każdej Straży odpowied 
ni odcinek ratunkowy. Zd.-wolska Straż ma 
jąc najdłuższe węże zapuściła motorówkę 
przy znajdującej się o kilkaset metrów rze 
ce i cztery prądownice rzuciły strumienie 
wody na rozszalały żywioł lokalizując po- 
żar. 

Akcja ratunkowa trwała 3 i pół godzi» 
ny i przyniosła dzięki dobrze zorganizowa= 
nej akcji ratunkowej ocalenie resztę wsi, 
co w dużej mierze jest zasługą zd-wolskiej 
Straży Pożarnej, Straty w spalonym zbożu 
budynku i inwentarzu wynoszą około 50 
tysięcy złotych. 


A LTE y ATEA 


Str. 2. 


ue 


Zemsta wyro 


EB KRWAWY NAPAD NA ULICY, 


TOMASZÓW, 12. 8. — Krwawa bójka 
rozegrała się onegdaj wieczorem w Toma- 
szowie przy ul. Południowej. 

Na jadącego rowerem M, Grunerta na- 
padło dwóch mężczyzn, którzy pobili go 
dotkliwie, zadając mu szereg ran kasteta- 
mi. 


dnych synów. 
[cte 


Dochodzenie policyjne ustaliło, że spra- 
wcami masakry byli synowie Grunerta — 
Wacław i Henryk, którzy żywili do ojca 
nienawiść z powodu pominięcia ich przy 
podziale majątku. 

Grunerta w stanie ciężkim przewiezio- 
no do szpitala miejskiego. 


000 


Deirandant robotniczych pieniędzy 


zaśramicą wpadł w ręce sprawiedliwości 


Ze Świętochłowic donoszą: 

Swego czasu zbłegł z 25.000 złotych 
kasjer huty „Florian“ w Świętochłowicach, 
80-letni Henryk Latusek. 


Latusek podjął pieniądze na wyplatę 
dla robotników w oddziale elektrycznym 
huty „Florian“, Po przeliczeniu pieniędzy 
przynióst teczkę do przechowania w kasie 
huty. Następnego dnia miał po nie przybyć 
i wypłacić robotnikom. Kiedy jednak na dru 
gi dzień Latusek się nie zjawił, postano- 
wiono polecić wypłatę komu innemu, — 
Otworzono teczkę, w której — jak się o= 


AA) — zamiast pieniędzy była makula- 
ura, 

Wszczęto niezwłocznie poszukiwania 
zbiega, który przepadł bez wieści, Pierwsze | 
ślady, na jakie natrafiono, prowadziły do 
Niemiec, toteż w tym kierynku wszczęto 
śledztwo, Po energicznych dochodzeniach, 
przy pomocy policji niemieckiej, zdołano 
wreszcie defraudanta ująć w miejscowości 
zw pod Wrocławiem (Śląsk Śre- 

ni). 

W najbliższych dniach odstawiony on 
ros do granicy do dyspozycji władz pol- 
skich. 


——0— 


E Powiat piotrkowski BEM 


„PIOTRKÓW, 11. 8. — Organizacje rol- 
nicze i Wydział Powiatowy w Piotrkowie | 
wszczęły starania, celem utworzenia na te= 
renie powiatu piotrkowskiego Powiatowej 
Szkoły Rzemieślniczej dla młodzieży wiej- 
skiej. Jako najbardziej odpowiedni punkt, 
obrano znajdującą się na terenie gminy Bo 
gusławice wieś Gazomia, w której znajduje 
se l-piętrowy budynek szkoły powszech- 
nej, do tej pory nie wykorzystany. 

Do projektu tego samorząd powiatowy 
i gminny oraz poseł Drozd - Gierymski od- 
nieśli się bardzo życzliwie, tak że po otrzy 
maniu odpowiednich kredytów i niezbęd- 


UPALNIE 
Stan ody w Łedzi. 


ŁÓDŹ, 12.8. Dziś o godzinie 9-ej rano 
temperatura w cieniu wynosiła w, śtódmie- 
śčiu 26 stopni powyżej zera. W ciągu nocy 


ubiegłej naj za ciepłota w tym samym miej 


„ scu wynosiła plus 19 stopni. Temperatura za- 


tym w perównaniti z dniem wczorajszym ule- 
gta podwyższeniu. Ciśnienie barometryczne 
spadło do 754 milimetrów, ale pogcHa stone- 
cz utrzyma się nadal, 

Słabe wiatry z kierunków wschodnich, 


rzemieślniczą. 


nych pomocy szkolnych oraz po przepro- 
wadzeriu niezbędnego remontu — urucho- 
mienia tej szkoły spodziewać się należ. 
jeszcze w początkach nowego roku szkol- 
nego, co przyczyni się do uzupełnienia 
kadr rzemieślniczych inłodzieżą wiejską. 


„ECHO“ 


Sfery kościelne zaprzeczają pogioskom 


o powiększeniu ilości 


WARSZAWA, 12,8, — W związku z po 
głoskami o rzekomo zamierzonym powięk- 
szeniu ilości polskich kardynałów do 5 pi- 
sze KAP.: „Zdawałoby się, iż w roku bie 
żącym prasa codzienna nie może narzekać 
na brak tematów i sensacyj i że nie ma naj 
mniejszej potrzeby wypełniania luk w 
dziennikach wiadomościami, pochodzącymi 
bezpośrednio z kałamarza. Jednakże nałóg 
— to altera natura i tym się chyba tłuma- 
czy fakt że część naszej prasy, w sierpnio- 
we upały zajęła się, ni stąd ni zowąd „re- 
formami" w Kościele katolickim. Jedno z 
pism prowincjonalnych doniosło mianowi- 
cie, iż Ojciec św. w celu podkreślenia po- 
wszechności Kościoła katolickiego zamie- 
rza przez nominację nowych kardynałów, 
doprowadzić do usunięcia przewagi w św. 
Kolegium żywiołu włoskiego. Polska otrzy 
małaby wobec tega jeszcze trzech nowych 
kardynałów. To samo pismo daje do zro- 
zumienia, iż 'od 400 lat na Stolicy Pietro- 
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EM na praktyce w Polsce. 


WARSZAWA, 12. 8. — Wczoraj opu- 
ściła stolicę p. Karaoissifidou, grecka pie- 
lęgniarka dyplomowana, która po ukończe- 
niu rocznego kursu pielęgniarskiego rzy u- 
niwersytecie w Londynie, przybyła do Pol- 
ski dla zapoznania się z organizacją i me- 
todami pracy naszego pielęgniarstwa. — 
W tym celu p. Karaoissifidou odbyła krót- 
ki staż tygodniowy w ośrodkach pielęgniar 
skich Polskiego Czerwonego Krzyża, zwie- 
dzając szkołę pielęgniaraską P. 0. K. oraz 
miejsce praktyki dla uczennic tej szkoły, 
m. i. Ośrodek Zdrowia w Laskach, gdzie 
uczennice szkoły P.C.K. odbywają prakty- 
kę w pracy społecznej. Ponadto grecka pie 
lęgniarka zwiedziła zarząd główny P.C.K., 
aby zapoznać się z organizacją instytucji, 


EEEE ETF TTP TY EE OO ZAP TEE CLEO 


Tyfus brzuszny 
mama jest chorobą brudnych rąk 


yjcie ręce przed każdym jedzeniem mim 


WIEŚNIAK NA SZNURZE 


Łódź, 12 sierpnia, — Nocy dzisiejszej 
w Tuszynie, we własnej zagrodzie przy ul. 
"Tylnej 28, popełnił samobójstwo przez po- 
wieszenie się 37-letni Jan Gogolewski, — 
Tragiczny wypadek zauważyli domownicy. 


ŻYCIE PABIANIC. 


Pabianicki chór 


im. Moniuszki 


Ha ma fali ogólnopolskiej. GB 


W dniu dzisiejszym o godz. 21 minut 10 Roz 
kłośiiia Łódzka Polskiego Radia nada na fali 
ogólnopo'skiej koncert Chóru Męskiego Towarz. 
stwa Śpiewaczego im. Moniuszki w Pabianicach 
pod dyrekcją p. Karola Lubowskiego. Koncert 
na całą Polskę przodującego i úzdolnionego chó 
ru im, Moniuszki z Pabianic jest nowym suk- 
cesem tegoż jak i jegu kierownictwa. 

EPEE 4341 zy w W E 


POD ŻÓŁTĄ FLAGĄ! 


„Pod żóltą ilagą" — taki jest bowiem tytuł 

tego filmu jest obrazem z serii dramatów Ży= 

ch, które, jak wykazuje statystyka filmo- 

wa, cl się największym powodzeniem na 
całym świecie. 

Role główne kreują: zawsze czarująca Olga 
Czechowa, niezapomniana z filmu „Dziewczęta 
w mundurkach”, Dorota Wieck, I znakomity 
Hans, A'bers 

Z t stereotypowych „słów zachwytu” o 
tym znakomitym obrazie przytaczamy tu parę 
głosów prasy europejskiej i amerykańskiej. 

„Ten piękny fiim góruje nad wszystkimi dos 
tąd zrealizowanymi filmami życiowymi, Jest to 
arcydzielo najwyższej klas 

„Olga Czechowa stworzyła najlepszą krea- 
cię swego 
„Piękny film, świetna reżyseria, piękna gra 
artystów. Film ten przynosi zaszczyt kinemato- 
gratii europejskiej... 

„Flm, który wzrusza 1 przemawia. Jest to 
film międzynarodowy: jego temat potraji jedna 
kowo wzruszyć mieszkańca nowego jak i stare- 
go kontynentu Pod każdym stopniem szeroko- 
ści geograficznej dzieje bohaterów filmu „Pod 
żólią flagą" wycisną z oczu serdeczną lezkę... 

Wczoralsza premiera filmu „Pod żóltą flagą” 
w kinie „Palace“ ściągnęła całą elitę publiczno= 
ści. Jest to bowiem fi'm, którym zachwyca się 
obecnie cała Europa. 


EEE reo ZE 


WILIŃSKA JANINA zgubiła legitymację wydaną 


LL Lr 
BRONISŁAW KRAKOWIAK zgubit bi'et służbo- 
wy Nr 61061 wydany przez K.E.Ł. 


POWSTANIE ODDZIAŁU ZJ. ZAW. POLSKIE- 
GO W PABIANICACH. 
Na terenie Pabianic powstała ostatnio nowa 


nad 50 osób uchwalono powołanie do życi 
w Pabianicach | wybrano zarząd związku w 
skladzie następującym: przewodnie: 
wowski, sekretarz p. Adamczewski, skarbnik p. 
Bolesław Konieczny. Ponadto do zarządu welio 
dzą pp. Wolf Tadeusz, Skupiński Stanislaw i 
im 


ni. 

W chwili obecnej nowa organizacja liczy bli- 
sko 100 zarejestrowanych członków i dalszy na 
plyw nowych członków trwa. Nadmienić należy, 
że podczas zatargu pomiędzy pracodawcami i ro 
kami w firmie „Po'ana” w Pabianicach na 
hę samych robotników interweniował dele- 
Zjednoczenia Zawodowego Polskiego z Ło- 
dzi, który akcję robotniczą w tei sprawie do- 
prowadził do pomyślnego końca. Zjednoczenie 
Zawodowe Polskie znane jest bardzo i rozpow 
szochniore na terenie województw poznańskie- 
go, pomorskiego i śląskiego i posiada kilkadzie 
siąt tysięcy członków. 


ILE WYDANO PIENIĘDZY NA BEZRO- 
BOTNYCH? 

Za czas od 1 grudnia 1937 roku do dnia 15 
czerwca 1938 roku, ti. w okresie działalności 
Miejskiego Obywatelskiego Komitetu Zimowej 
| Pomocy Bezrobtnym m. Pabianic wpływy wy- 
mosły: od 'okali zł 1.513.10, przemysł pabiani- 
cki zapłacił zł 56.881.15, od handlu zł 7.483.31, 
pracownicy pabianiccy zapłacili na tem cel zł 
25.997.07, wolne zawody zl 838.30, właściciele 
nieruchomości zł 3.031.60, ze zbiórek ulicznych 
uzyskano zł 4.470.17, ze sprzedaży znaczków 


zł 1,441.80, różne wpływy zł 851.26; razem zł 
102.507.76. 
Od opornych płatników należy się jeszcze su 


5, którzy mimo upomnień składek 


nie wpłacili. 


REMONT KINA OŚWIATOWEGO. 
Miejski Kinematograf Oświatowy przy W. 
Gdańskie! zamknięty zostanie na czas remontu. 
Wszystkie filmy sprowadzane przez Wydział 


BACZNOŚĆ rybacy! Łowienie ryb w niedzielę 
14 bm. o godz. 3.30. Karpie świeżo wpuszczo 


ne. Staw przy torze kolejowym, ul Obywatel- 
ska. Stare Rokicie, 


Widow;skpwy Zarządu Mieiskiezo wyświetlane 


cdiąd teda w 2-gim Miejskim Kinie »Nowości” | 


przy ul, Kościuszki 14. 


IKA POGOTOWIA RATUNKOWEGO 


Gogolewskiego zdjęto ze sznura j natych- 
miast wezwano Jekarza oraz powiadomio- 
no posterunek P. P. 

Przybyły lekarz stwierdził zgon i usta- 
lit, że Gogolewski zmarł już przed paru go- 
dzinami. 

Wydział $ledczy Komendy Powiatowej 
P. P. wdrożył dochodzenie w kierunku usta 
lenia przyczyn desperackiego czynu Jana 
Gogolewskiego. : 

Zwłoki zabezpieczono na miejscu. Po 
zbadaniu ich przez komisję śledczo - lekar- 
ską wydane zostaną rodzinie. 
poi E I ESPEC TEEN CTI 


ZYCIE ZGIERZA 


O WYGODĘ DLA CHORYCH. r 
Od jednego z ubezpieczonych otrzymaliś- 
my następujące uwagi: SIE 
W praktyce, w cedziennym życiu nie wszę- 
dzie reje przyjmowania chorych przez t. 
zw. lekarzy domowych Ubezpieczalni Społecz 
nej we własnych gabinetach daje dobre wy- 
iki. W Zgierzu utworzyły się specyficzne Wa 
Ubezpiecza!nia posiada bardzo ładny 
mach, doskonale i pięknie urządzony, prze- 
znaczony specjalnie dla chorych. Niestety 
Zgierzanie zawiedli się. Miast lekarzy mieści 
się tu... Urząd Skarbowy. Chorym zaś nie- 
wiadomo czy dla większej ich wygody dano 
gabinety Jekarzy domowych. Niektórym cho- 
rym może nawet odpowiadałoby to, gdyby 
nie „duże“ ale. Chodzi o to, że np. gabinet le- 
karski przy zbiegu ul, Piłsudskiego i gen. Dq- 
browskiego jest absolutnie niewygodny, cia- 
sny, niski. Higienicznym nie można nazwać 
np. czekania za lekarzem w małej, dusznej 
peen gdzie część chorych siedzi na nie 
icznych krzesłach, część stoi godzinami pod 
ścianami lub po prostu na ulicy, Można sobie 
wyobrazić czekanie w tych warunkach w 
upalne letnie dni, Osłabionym chorobą pacjen 
tom przebywanie w tych warunkach rdebrać 
może resztkę zdrowia. Skoro nie chce się ko- 
nysić z PIRRO gmachu i przestrzennych 
lokali, — to trzeba poszukać inne ale odpo- 
wiednie lokum. 


INTERWENCJA ROBOTNIKÓW, 

W tych dniach u prezydenta Świercza in- 
terweniowała delegacja Zjednoczenia Pol- 
skich Związków Zawodowych w sprawie po- 
lepszenia warunków pracy i wynagrodzenia 
robotników, zatrudnionych przy kanalizacji. 
W wyniku rozmów prezydent oświadczył, że 
postara zmienić na lepsze warunki pracy 

rzez zaopatrzenie np. robotników w wyso- 
kie buty gumowe. Stawki również będą pod- 
wyższone. 


MATCE LEGIONISTÓW. 

Rozporządzeniem Prezydenta R. P, zesta- 
ła odznaczona Medalem Niepodległości mie- 
| szkanka naszego miasta p. Maria Tuszyńska. 
, matka dwóch synów legionistów. Nai nad 
mienić, że na jej ręce został przeka 
| nież Krzyż Niepodległości, ofiarowany syno- 
wi - Jegioniście, po jego śmiej”” sę 


runki 


polskich kardynałów. 


wej zasiadają sami tylko Włosi, i że duch 
czasu wymaga, by następca Piusa XI nie 
był Włochem. 

Dalej jeszcze poszedł inny dziennik po 
dając z Wiednia o pogłoskach, iż po naj- 
dłuższym Życiu im św. Piusa XI bardzo 

ydatem dó tiary pz 
0 


kardynalskiej, to według tegoż doniesienia 
otrzymaliby ją:  metropolici krakowski, 
lwowski i wileński i w ten sposób Polska 
miałaby pięciu kardynałów, 

Podobne wiadomości rażą nieznajomo- 
ścią stosunków. O zamierzeniach i planach 
Ojca św. nikt oczywiście wiedzieć nie mo- 
że — i wszystko, co się na ten temat pisze 
świadczy tylko o bujnej fantazji. Jest przy 
tym rzeczą wysoce niewłaściwą podnosze- 
nie sprawy następcy Piusa XI wówczas, 
gdy Ojciec św. mimo sędziwego wieku, cie 
szy się jak najlepszym zdrowiem. 


ZĘ 
re 
rozwój pielę- 


której zawdzięczać UY 
olsce. 


gniarstwa społecznego w 


Należy zaznaczyć, iż w ostatnich latach 
podobny staż przeszkoleniowy w ośrodkach 
pielęgniarskich P.C.K. odbyły pielęgniarki 
z Anglii, Ameryki, Niemiec, Finlandii i 
Czechosłowacji. 


2.50 śr. 
miesięcznie 


kosztuje abonament „ECHA* 
ednoszcniem do domu 
renumeratę zamawiać można 
e każdego dnia miesiąca. 
Zwirki 2 (Karola) — tel, 182-48, 
| Piotrkowska 11 — tel. 102-2% 


ny odbiorze w adadalstraef Żwirki 2 (Karola) 
Teb Piotrkowska 11 prenumerata wynosi 2.10 qm 


T2 


N r 27 
BUZZ: 2 


ZDARZENIA £ WYPADKI. 


(- Czechosłowacka Aj. Tel. donosi o przelo- 
rę niemieckiego samolotu nad okręgiem opaw= 
skim, 

(—) Rząd chilijski ograniczył wydawanie wiz 
żydom, 

Podobne zarządzemie wydał rząd argentyński, 

(—) Polska zamierza znieść. stałą de'egaturę 
przy Lidze Narodów. 

(—) Niemiecki samolot „Comdor” wylądował 
na lotnisku Floyd-Bennetho o godz, 2 m, 45 cza 
su lokalnego, dokonywując lotu bez *elowania 
Berlin — Nowy Jork w czasie 25 godzin, 

(©) Nielaka Kwiatkowska, b, żona żydow- 
skiego kupca Szala we Lwowie oskarżyła Zna« 
nego aktora rewiowego F. Jarossyego w War- 
szawie o wyłudzenie 5000 złotych, pod pozorem 
wyrobienia posady w sądzie dla jej syna. 

(—) Do Zakopanego sprowadzono zwłoki tu- 
rysty, który spadł onegdaj w przepaść, Jest to 
śp. Roman Górowski, artysta teatru w Katowi- 
cach, który ześlizgnął się z mokrej skały i spadl 
w przepaść, 

(—) Obniżka ceny lekarstw wejdzie w życie 
dnia 10 września. 

(—) Onegdaj wieczorem o godz. 18 WABI 
strajk górników na kopa'ni „Walenty-Wawel" 


w Rudzie Śl. powiatu świętochłowickiego. Do 
strajku przystąpiła solidarnie cała załoga, liczą 
ca 3200 górników. 

Strajkujący okupowali szyby — „Mikołaj”, 
Elżbieta”, „Walenty” 1 „Franciszek”, 

Przebieg strajku jest spokojny, Patrole po+ 
licyjne krążą wkoło terenów okupowanych, 
nie miały jednak dotychczas powodu do inter- 
wencji. 

(—) Komisariat rządu m. Warszawy wydał 
zakaz urządzenia uroczystości Stronnictwa Ludo 
wego na terenie sto'icy, 


(=) W dniu dzisiejszym przybywa-do Ło- 
dzi wycieczka Polaków z Czechosłowacji, w licz 
bie 80 osób, chłopców i dziewcząt, młodzieży 
szkolnej i sokolej, 

Goście z Czechosłowacji zabawią w naszym 
mieście dwa dni i zwiedzą szereg objektów. 


(—) Sąd okręgowy w Łodzi skazał b. listo- 
nosza urzędu pocztowego w Pabianicach za przy 
właszczenie 986 zł których nie doręczył adresa- 
towi na 2 lata więzienia. 

(©) W dniu wczorajszym przystąpiono do 
przebudowy u* ks. Bandurskiego na odcinku od 
ul. Piotrkowskiej do Alei Kościuszki. Ulica Ban 
durskiego otrzyma nowe chodniki oraz jezdnię 
o podkładzie betonowym grubości 20 cm i ko- 
stkę zranitową. 

Analogiczne roboty przeprowadzone zostaną 
przez wydział drogowy zarządu miejskiego na 
ul. Andrzeja, co nastąpi okola 20 sierpnia rb, 
Jezdnia pod wiaduktem na ul. Tramwajowej bę 
dzie obniżona o 3 i pół metra. Pod wiaduktem 
przejdą dwa tory tramwajowe. 

(—) Prezes S. O. Maciejewski wyjechał na 
urlop, Zastępstwo objął wiceprezes Świderski. 

(—) Wczoraj na szosie Pabianice — Łódź 
zdarzył się tragiczny wypadek, Z poza fury sia 
na wyjechał niespodziewanie na nieprawidłową 
stronę rowerzysta 16-letni Freitag ze wsi Ea- 
skowice gm. Widzew i wpadł wprost pod sa- 
mochód ponosząc śmierć na miejscu, Jak stwier- 
dzono kierowca winy nie ponosi. 


PRZĘDZALNICY 


U EITINGONĄ 


domagaja s:ę uregulowania pracy 


ŁÓDŹ, 12. 8, — Możliwość ostrego zatar- 
gu powstała na terenię zakładów Ejtingona w 
Łodzi przy ulicy Dowborczyków. Swego cza- 
su firma uzyskała zezwolenie na pracę na 
przędzalni w godzinach nadliczbowych, którą 
wprowadzono bez zawiadomienia związku za 
wodowego, 

Wprawdzie firma jest w porządku wobec 
władz, wydających takie zezwoleńie, jednak 
robotnicy mogą się nie zgodzić na pracę w 
godzinach nadliczbowych. 

„Sytuacja robotników przędzalni jest szcze- 
gólnie ciężka w okresie obecnych upałów, któ 
re dotkliwie się dają we znaki. Ponadto dyrek 

kerzystając z braku odpowiednich prze- 
pi a obsługi maszyn, którą to sprawą 
zajmuje obecnie komisja fachowa dla prze 
mysłu włókienniczego — według własnych 
obliczeń zmniejszyła ilościowo c©bsługę po- 
szczególnych maszyn, co znów wymaga od 
robotników większego wysiłku. 

Na tym tle doszło już wczcraj do konflik- 
tu załogi z dyrekcją. Robotnicy zatrzyma i 
maszyny o godzinę wcześniej, cświadczając, 
że w podobnych warunk: niesposób wyra- 
biać tąk znacznej ilości godzin. 

Jednocześnie delegacja robotnicza zw! 
ciła się o interwencję do związku zawodowe- 
go, stwierdzając, że o ile do soboty. firma nie 
ureguluje stosunków na przędzajni, gotowi są 
podiąć strajk, 

Zatarę obejmie przeszło 600 robotników. 


„BEZ REZULTATU. 
Wczorajsza konferencja w sprawie zawar 
cia ttkładu zbiorowego dla przemysłu dziane- 
go nie dała rezultatu, Rokowania przerwano 
na skutek żądań przemysłowców zarobko- 
wych, którzy zgadzaja się na podpisanie umo 
WY, 7 takiej, która by im przyznała pewien 
Di 


|wi 


od ogólnie obowiązujących stawek 
Sprzeciwili się temu stanowczo przedsta- 
wiciele związków zawodowych, którzy unor- 
mowanie stosunków w przemyśle dzianym wi 
I dzą jedynie w podpisaniu jednolitej umowy 
zbiorowej dla przemysłu dzianego. 

Zresztą — oświa: czyły związki — wyjdą 
na tym z korzyścią sami zarobkowcy, Przy= 


Pro 
EMME „Cudu n: 


ŁÓDŹ, 12. 8. — W związku z przypa- 
dającą w dniu 15 sierpnia 18-tą rocznicą 
zwycięstwa oręża polskiego nad najazdem 
bolszewickim, wczoraj odbyło się w sali 
Rady Miejskiej posiedzenie Miejskiego ko- 
mitetu obchodu uroczystości, poświęcone 
sprawie obchodu „Cudu nad Wisłą* w Ło- 
dzi. 

Program uroczystości został już defini- 
tywnie ustalony. Przewiduje on dnia 14-go 


kładem dla nich winno być orzeczenie dla 
przemysłu włókienniczego, wydane w sierp- 
niu ubiegłego roku. 

Charakterystycznym faktem jest to, że na 
podpisanie umowy zbiorowej zgodzili się na- 
wet przemysłowcy niezrzeszeni drobni j średni 
z którymi spodziewano się daleko większego 
kłopotu. 

W zakończeniu związki zobowiązały się 
nadesłać inspektorowi pracy najpóźniej do so- 
WE umotywowane stanowisko odnośnie wa- 
runków przyszłej umowy zbiorowej, tss 


W RUDZIE PABIANICKIEJ, 

W „Pierwsze! Polskiej Farbiarni i Wykońe 
czalni Jedwabiw” w Rudzie Pabianickiej pow- 
stał ciekawy zatarg. + 

Właściciel „Pierwszej” zdecydował się ùri 
chomić wobec zbliżania się sezonu — nieczytną 
dotąd drukarnię, gdzie swego czasu był strajk 
na t'e żądań o zawarcie umowy zbiorowej, 

Rokowania nie dały wtedy rezultatu i umo- 
wy dla robotników drukarni nie zawarto. Obec 
nie sytuacja jest odwrotna: firma chce przyjąć 
robotników do pracy i podpisać układ zbiorowy. 
W związku z tym zwołana została na dziś kon 
iecencja w inspekcji pracy, celem omówienia wa 
rinków płacy i pracy. 


ZLIKWIDOWANY ZATARG. 

Strajk robotników, egipskiej przędzalni Wi- 
dzewskiej Manufaktury został wczoraj zlikwido- 
wany. Robotnicy przystąpili do pracy pod wa- 
runkiem, że sprawa płac dniówkowych uregilo 
wana będzie w dniach najbliższych. 


FABRYKA WYROBÓW GUMOWYCH W TO- 
MASZOWIE 


zatrudni 1000 robotników. 
TOMASZÓW, 12.8. — W przyszłym roku 
uruchomiona zostanie w. Tomaszowie  iabryka 
wyrobów gumowych firmy „Pe-Pe-Qe", Urucho 
mienie fabryki przyczyni się w dużej mierze do 
Rt lpt na Ay bezrobocia w To- 
maszowie, fabryka ta bowiem zatri 
1000 robotników, PDA 
Firma „Pe-Pe-Ge” zakupiła już w Tomaszo- 
wie kika okazałych budynków, w których urii- 
chomiona zostanie fabryka. 


gram uroczystości 


d Wisłą”. 


cach miasta; 

dnia 15 sierpnia: o g. 9.40 — zbiórka 
organizacyj i stowarzyszeń ze sztandaranii 
przed kościołem M. B. Zwycięskiej, o godz. 
9.45 — odebranie raportu, g. 9.50 — za- 
ciągnięcie chorągwi na maszt, g. 10.00 — 
uroczyste nabożeństwo w kościele M, B. 
Zwycięskiej, g. 11.00 — opuszczenie cho- 
g. 12.00 — defilada na 
g. 6.20 — koncerty or- 


, 
y rów- | sierpnia o g. 8—9 odegranie capstrzyku |kiestr i zabawy taneczne w parkach: w Ju- 


przez orkiestry wojskowe i cywilne na uli llianowie i „Wenecji“ oraz na PI. Boernera, 


ODER 


— m zz m w NC 


W krainie szampana. sa; jj (|qpikt pray Kierownicy 


spowodował śmiertelną Katastrofę samochodową. 


+ 


10-KILOMETROWE PIWNICE 


kryją najcenniejszy unek świata. 


Epernay, w. sierpniu. 

Jestem w Szampanii, w krainie perliste- 
go, mtisującego, nie mającego sobie pod 
słońcem równego wina, 

Po podniosłyca wrażeniach poświęcenia 
odbudowanego po zbombardowaniu przez 
Niemców na początku Wielkiej Wojny cu- 
du, jakim jest katedra w Reims, zapragną- 
łem zrobić wypad na otaczającą prastary 
gród prowincję, ojczyznę szampana. 

Nie żałuję tego. Zobaczyłem rzeczy bar- 
dzo ciekawe, 

Krajobraz Szampanii na pierwszy rzut 
oka jest monotonny. Jak okiem sięgnąć, po 
lekko falistej powierzchni, zrzadka urozmai- 
conej wieżyczką kościelną lub wiatrakiem, 
ciągną się niezmierzone winnice. Urok tego 
widoku i jego wymowę otrzyma się nie od 
razu. 

Ogłądałem*go wiosną, kiedy delikatna 
zieleń winnych latorośli zdaje się zalewać 
ziemię szmaragdowym morzem. Na jesieni 
pała ona purpurą, ale najciekawszy w Szam 
panii czas przypada w końcu lata, na porę 
winobrania. 

Dzięki zaznajomieniu sie z jednym z 
wielkich wytwórców, miałem możność 
zwiedzenja imponujących urządzeń i zoba- 
czyć olbfzymi zasięg produkcji szampana. 

Do winobrania zmobilizowana jest ca- 
ła armia uzbrojonych w sekatory i nożyce, 
ludzi. 


U obydwóch końców każdego szeregu 
winnych krzewów, których pędy gęsto opla 
tają przeciągnięte górą druty, stoi ubrana 
w śnieżny, krocamalony czepiec robotnica 
i w powietrzu chwyta obcinane przez inne 
pracownice grona. Błyskawicznym ruchem 
nożyc usuwa ziarnka zeschłe, zgniłe, zie- 
lone lub znaczóne choćby  najdrobniejszą 
plamką. 

Zbiór starannie przebrany i na miejscu, 
wciąż w zawrotnym tempie, oderwany od 
gron ładuje się na zaprzężone w konie wóz- 
ki, odwozi do szop i zrzuca do kadzi dla wy 
tłoczenia drogocennego soku. 

Pierwsze wytłoczyny dadzą najwyższy 
gatunek wina, następne nieco pośledniej- 
sze. 


«Niezwłogznie:potęm, sale zlewa się do-be- wanie najdroższych marek. 


«czek. . Gdy zaśznie. się fermentacja, _wi 


wielokrotnie zostaje przelewane, a później 


Odkrywcą szampana stał się w pierw- 
szej połowie osiemnastego wieku Dom 
Perignon, przeor Opactwa Hautvillers. On 
mianowicie zauważył, że białe wino z win 
nic Szampanii, dobrze zakorkowane i prze- 
trzymane od zbioru do maja następnego ro 
ku, zaczyna musować.. Wypróbowano 
wówczas w tym względzie różne gatunki 
winogron i mieszanki, nie domyślając się, 
iż w tym momencie kładą się podwaliny 0l- 
brzymiej gałęzi francuskiego przemysłu win 
nego. 

Istnieją dwa typy piwnic do przechowy- 
wania już butelkowanego wina, 

Jedne to sklepione, koniecznie mroczne 

korytarze, z wydrążeniami w ścianach, w 
które się ustawia butelki, zawsze szyjką 
na dół. 

Inne to wykopane przez Rzymian labi- 
rynty podziemnych galeryj, przecinane tu i 
owdzie studniami w kształcie piramid, wy- 
sokimi na 50 i więcej metrów, przepuszcza- 
jącymi mętne światło. 

Zeszliśmy po stustopniowych szerokich 
schodach nie nakładając już zbędnych dzi- 
siaj masek ochronnych przed odpryskami 
szkła pękających butelek. 

Doznałem wrażenia, iż schodzę do ol- 
brzymich, fantastycznych jakichś kata- 
kumb. Niezliczona ilość butelek symetry- 
cznie ułożonych. 

Co raz to człowiek, stojący przy pułpi- 
cie, zastawionym próbami. Ze zdumiewaj. 
cą sprawnością chwyta jedną po drugiej 
butełkę, przygląda jej się pod światło i 
energicznie potrząsa. Tysiące butelek prze- 
chodzi dziennie przez jego ręce. Chodzi o 
to, by osad koncentrował się przy korku. 
Po dwóch miesiącach inni specjaliści przy 
migotliwym słabym świetle świec odkorko- 
wują butelki j zlewają dokładnie tylko 
osad. Na tym polega ich wyćwiczenie, by 
nie uronić niepotrzebnie ani jednej kropli. 


Piwnice na szampan mierzą 10 kilome- 
trów, wentylowanych przez 40 piramid. 

Żelazne zapasy wina wynoszą 6 milio- 
nów butelek. Miejsce zaś jest na 150 milio- 
nów, co pozwala na długoletnie przetrzymy 


Racząc mnie kieliszkiem blisko Skile- 
tniego nektaru, uprzejmy amfitrion opowie- 


sowany: do ptaka ECa poety Fran- 
go do Lamartine'a, lecz 


cji”. Skierowan: 
ten 


nie chciał Po otworze 
się, że nadawca miał na n 


w przystępie skromności 
Wiktorowi Hugo, który również przyj 


go ówczesnego fabrykanta 


Polak, Paweł Miat, zamieszkały na 
przedmieściu Detroit czując, że jest pod 
działaniem alkoholu, polecił swemu synko- 
wi Walterowi, liczącemu lat 13, by kierował 


autem. W aucie tym, prócz Miata i jego 
synka, jechał również Albert Kaszowski 
lat 14. 


odesłał go 


koperty oka 
i... największe- 
szampan; 

Trzebiński, 


Policja amerykańska wykryła onegdaj, 
że w obiegu znajdują się papierowe pienią- 
dze łudząco podobne do normalnych dola- 
rów,-tylko że zamiast słowa „dolar“, wi- 


padku powiedzieli policji, iż synek Miata 
nie zwolnił biegu maszyny na skręcie. 
Paweł Miat, syn jego Walter oraz Al- 
bert Koszkowski zostali w tym wypadku 
śmiertelnie okaleczeni. W stanie konają= 
cym odstawiono wszystkich trzech do szpi- 
tala Saratoga, gdzie też walczą obecnie ze 


Na skrzyżowaniu dróg M-97 i 8-ej Mili, | śmiercią, 
auto, wywróciło się. Świadkowie tego wy- 


Kawał fałszerza banknotów. 
BEZGRANICZNĄ NAIWNOSE LUDZKA EB 


dniał na nich wyraźny napis „rolar“, poza 
tym zaś nad podobizną prezydenta Jefferso 
na umieszczono napis: „głupcem jest ten, 


zz R E i E - 
Sżwajćacia arządźiła za; prz Š by cyk po 
pejskich, przedstawiających niesłychane trudności dla najlepszych nawet kolarzy. Na 


dla wszystkich 

którzy pragną 
opalić się 

szybko i równa1 


Frant fównież ż 


Czy jesteś członkiem 


L.O.P.P.2? 


który to przyjmuje”. Szczegółowe śledztwo 
wykryło, że autorem tych dziwacznych pie- 
niędzy był pewien uczony, którego pociąg- 
nięto do odpowiedzialności sądowej za fał- 
szerstwo. 

W czasie rozprawy fachowcy i rzeczo- 
znawcy oświadczyli jednakżć, że o fałszer- 
stwie nie może być mowy, albowiem bank- 
noty o których mowa, wyraźnie noszą na- 
pis „rolar“, oraz że wskutek tego Antoni 
Lavalle (tak bowiem nazywał się twórca 
„banknotów*) nie odpowiada przed sądem 
za fałszerstwo. 


Lavalle zeznał, że banknoty te fabryko- 
jwał w celach naukowych, a mianowicie 
„chcąc się przekonać o braku uwagi swoich 
| współobywateli. Ponieważ jednak udawało 
mu się wydawać dziennie 5 do 10 takich 


„rolarów*, odnosił z czasem wcale powa- 
|żne korzyści ze swego „wynalazku“. Sąd 
skazał go wobec tego ‘nie za fałszerstwo. 
lecz za oszustwo, za co w Ameryce prze- 
widziana jest znacznie niższa kara. 


"gl 
| żądajcie aryglnalnych proszków za zn. lobt. „KOGUTEK” Ą 
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zdjęciu: zjazd Włocha Vałetti z przełęczy św. Bernarda na wysokości 2063 m wśród 
deszczu i mgły. 


mieszane z innymi zebranymi “nà innych | dział mi ładną anegdotę. W ubiegłym stu- 
gruntach i w innym czasie. leciu poczta francuska otrzymała list, adre- 


pa PORY EPPO 


m wia! „ka mg 


— Sto lat, sto lat — zaintonował ochrypłym głosem 
Złamany Nos, pokazując przy tym swoje ohydne zęby. 
Stul pysk, świnio... — warknął Antek. 

— A niby dłaczego?! 

— Bo mi się tak podoba! 

— Ą mnie się inaczej podoba! 

— Cicho bądźcie, no! — podniósł głos „sekretarz“. 
— Czy wiecie, że w obecności damy nieprzystojnie jest 
wszczynać burdy?! 

Złamany Nos ruszył pogardliwie ramionami i ze zło- 
ścią spojrzał na Antka. 

— Coś mi się ty od wczoraj nie podobasz, kamracie... 
— wycedził przez zęby. 

— A tyś zdurniał od wczoraj — odciął się Antek. 

— (Cicho być, powiedziałem! — przerwał im „Hra- 
bia". — Śniadanko pałce lizać! Przydałaby się czarna 
kawusia i likierek.. A teraz przespać się kapeczkę — 
i w drogę.. — Spojrzał przeciągle na Maję. — Antek! — 
zawołał raptem mrużąc figłarnie oko — a możebyś się ze 
mną zmienił: ty jedź, a ja będę pilnować naszej rusałki.. 

Antek spochmurniał jeszcze bardziej, a Maja, słysząc 
te słowa, zamarła w strachu, 

— Nie — odpowiedział z tępym uporem . 

— Ha! Ha; Filut z ciebie, bracie, filut! Ale nie dla 
kota szpyrka, nie dla psa kiełbasa! Dwadzieścia tysiącz- 
ków sprzed nosa by uciekło! 

A gdyby tak... — nachylił się do ucha Antka i coś 
mu szeptał, śmiejąc się i rzucając od czasu do czasu spoj- 
rzenie na Maję. 

— Więcej warte dwadzieścia tysięcy — odparł po- 
nuro Antek, gryząc zajadle papierosa w zębach. — Mo- 
żebyś już jechał z tym listem — dorzucił następnie od 
niechcenia — tyle się czasu zbałamuciło z tym pisaniem 
i teraz z jedzeniem. Jak się wcześnie nie wyśle, gotów 
nie dojść na czas. 

„Hrabia“ spojrzał na zegarek. 

— Tak, tak... późno jest. Trzeba ruszać — 
odchodzić... Jakże tu jest przepięknie! Czy 
proszę pani? — zwrócił się do Maji. 

Nawet na niego nie spojrzała. 

Westchnął ciężko z przesadą i powoli począł zbierać 
się do odejścia. 

— Józek, —zwrócił się do Złamanego Nosa — wy- 
laduj jedzenie z walizki i z pustą ruszaj ze mną. Moje 
najgłębsze uszanowanie pani — skłonił się przed Mają — 
mam nadzieję, że przed ostatecznym naszym rozstaniem 


Maria Hempel - Gierdawa. 
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Powieść 


Amerykańscy lekkoati 
w Europie 


żal stąd 
eprawda, 


R "dowy Skoczek amerykań- | 
sh murzyn Lacefietd popr” 
metę dla skoku wdal. 


jeszcze będę miał przyjemność oczy moje ucieszyć wido- 


, 
kiem pani. A czy pani wie.. przypominam teraz sobie, że 
w czasie ostatniego karnawału widziałem panią na balu 
u księstwa Mazanieckich.... 

Tym razem Maja z zaciekawieniem spojrzała na mó- 
wiącego. 

— ...Miałem nawet zaszczyt tańczyć z panią... 

—? 

— Czy pamięta pani tę chwilę, kiedy odpiął się pani 


piękny szmaragdowy naszyjnik i — upadł na ziemię 
w czasie tańca?.. 

— Tak... 

— To właśnie ze mną pani wtedy tańczyła i ja na- 
szyjnik ten podniosłem i pani oddałem... — skłonił się 


powtórnie przed zdumioną Mają — a dziś nie chciała pa- 
ni zaszczycić mnie towarzystwem przy śniadaniu... 

— Teraz ji wiem gdzie zginęły tego wieczora perły 
mojej ciotki!.. 

— Czy być może?.. Zginęły?.. — roześmiał « się we- 
soło. — Naprawdę nic o tym nie wiem... Szanowanie, pięk 
na pani... 

— Wstrętny cynik... — szepnęła Maja w tym samym 
stopniu zdumiona, jak i oburzona bezczelnym cynizmem 
tego człowieka. 

Odetchnęła z prawdziwą ulgą, kiedy wreszcie „Hra- 
bia“ i Złamany Nos zniknęli na wysokim brzegu wąw»- 
zu. Minęło jeszcze kiłka chwil zupełnej ciszy i Antek ode- 
zwał się nieśmiało: 

— Może pani teraz cośby zjadła.. Zmarnieje pani od 
głodu... 

Maja podniosła się i zbliżyła do pozostawionych za- 
pasów żywności. 

— Jeżeli pani nieprzyjemnie jeść przy mnie, to odej- 
dę dalej... 

Maja wiedziała dobrze, że wśród tych strasznych lu- 
dzi, ten jeden sprzyja jej wszystko jedno z jakich 
względów — i że tylko on jeden w razie czego będzie jej 
opieką. Chciała go zjednać sobie jszcze bardziej, więc 
odpowiedziała: 

— Nie, możesz nie odchodzić... Zdaje mi się, że z ca- 
łej waszej bandy w tobie jednym jest jeszcze trochę su- 
mienia. Obroniłeś mnie, już raz od tamtego zwierzęcia 
w ludzkim ciele — jestem ci za to wdzięczna... 

Antek uśmiechnął się. 

Był to pierwszy pogodny uśmiech, jaki Maja widziała 
odkąd znajdowała się w rękach opryszków. 

— Powiedz mi — rzekła zabierając się do jedzenia 
— czy naprawdę wypuścicie mnie całą i zdrową, kiedy 


dostaniecie pieniądze od mego ojca? 

— Naprawdę. My mamy swój honor też. 

— Okropne jest takie życie, jak wy prowadzicie... Czy, 
nie lepiej być uczciwym człowiekiem? 

Antek uśmiechnął się jedną stroną ust. W twarzy jego 
odmalowało się wićle goryczy. Nie odpowiedział na py- 
tanie. 

— Nie dość, że każdej chwili może was złapać poli- 
cja, a wtedy ciężka kara was nie minie, ale co gorsza 
w przyszłym życiu czeka was wieczne potępienie, Czy 
nie myślałeś nigdy o Bogu i o śmierci? 

— Bóg jest dla — bogatych, a śmierci się nie boję... 
nie wiełe warte takie życie... 

— Głupstwa gadasz. Bóg jest dla wszystkich, jedna- 
kowo dla wszystkich, tylko nie trzeba o Nim zapominać. 
Czy matka twoja żyje? ZI 

— Nie, nawet jej nie pamiętam... 

— A ojciec? 

— Nie miałem nigdy. 

— A któż cię wychowywał? 

— Ulica i tacy, jak ja sam dzisiaj. 

— Do kościoła nie chodziłeś nigży? 

— Prowadzili mnie tam już jakem miał ze sześć lat 
i uczyli kraść, a jakem niezdarnie 2obotę odwalił, to 
wszystkie mi gnaty kijem porachowali... I tak poszło... 

Maję przejęła zgroza: nie miała pojęcia, aby coś tak 
potwornego mogło dziać się na świecie. Przypomniała 
sobie w tej chwili Ewę i jej cel życiowew: nieletni prze- 
stępcy. Teraz dopiero zrozumiała dobrza Z jasno tę 
dziewczynę. Dla Antka uczuła głębokie współczucie, šert- 
ce jej ścisnęło się prawdziwym żalem nad nieszczęśliwą 
dolą tego człowieka. Tak, tak... Ewa, Krzysia i im podo- 
bni mają rację, że trzeba coś dla innych robić... że ży- 
cie inaczej zmarnowane jest zupełnie. Gdyby wszyscy, 


LL 


En 


tak jak one, postępowali — nie byłoby takiego straszne- 
go dramatu, 1k ten, który w tej chwili ma przed sobą. 
— Rzuć — zaczęła żywo — to twoje zbrodnicze ży 


cie. Pomogę ci, dam pracę, choćby u nas na wsi — bę- 


dziesz uczciwym człowiekiem jak tylu innych. Pomogę 
ci, chcesz? 

Antek kiwał głową z wyrazem  rozpacziiwe heznd- 
dziejności w twarzy. 

— Za późno... 

— Nigdy nie jest za późno psa wała gorąco 


Maja — pomogę ci, ojciec mój pomoże.. u nas będziesz 
pracować... 
(d. c. n.) 


Krałeczki. 


ECHA ZE STOLICY. 


Życie Warszawy w kilku wierszach 


Warszawski Wydział Powiatowy, łącz- 
nie z gminami Falenicą i Zagożdziem, pro 
jektuje urządzenie wielkiej plaży nad Wi- 
słą, na terenie gminy Zagożdź, koło Mie- 
dzeszyna, w najbliższym sąsiedztwie szosy 
Warszawa — Otwock, na obszarze około 
trzech hektarów, 

y Plaża byłaby połączona z pięknym par- 
| kiem i byłaby przeznaczona dla mieszkań- 
ców letnisk, położonych na linii Warsza- 
wa — Otwock oraz dla mieszkańców War- 
szawy. 

„Roboty mają być rozpoczęte już w naj- 
bliższych dniach. Możliwe jest, że jeszcze 
w bieżącym roku plaża oddana będzie do 
użytku, 


tów w życiu „zawodowego“ mieszczucha. 
Gdy jest normalny, powszedni dzień pracy, 


i wie, co go czeka. 
Tragedia zaczyna się dopiero wówczas, 


jest normalny, człowie. 
* +*+ + 

_. Lekarze miejscy Służby Zdrowia udzie- 

lili w ubiegłym kwartale około 22 tysiące 

bezpłatnych porad w ośrodkach zdrowia, 

oraz około trzech tysięcy w domach u cię- 


żko chorych. w błogostanie. 


| Okolice Dworca Zachodniego przedsta- 
wiają obecnie splot wąskich i źle zabruko- 

_ wanych ulic, niedostosowanych do wzrasta 
jących zadań. 


wie są dwa dni świąteczn 


gdy wiadomo, że osiem godzin biuro, że 
może przyjść gość od rejenta, komornik 
czy sekwestrator, mieszczuch czuje się w 
swoim „sosie“, wie, co ma z sobą robić 


gdy — tak jak obecnie — zbliżają się dwa 
dni świąt. Mieszczuch ma z tego powodu 
poważne zmartwienie. Gdy bowiem dzień 
po dniu pracy — 
zwłaszcza gdy szczęśliwie udało mu się 
żonę wysłać na letnisko — idzie do restau- 
racji, gdzie w cieniu wielkiego Bambuły 
wlewa w siebie dziesięć piw i choćby był 
cienki jak nitka, nabrzmiewa i spoczywa 
Ale co ma, nieszczęśnik 
miejski, z sobą zrobić, gdy w- perspekty- 
Utarło się po- 
wszechne przekonanie, że niedzieli, a zwła 
szcza dwóch dni świątecznych nie wypada 
spędzić w mieście. Jakieś dawne atawisty- 


m Przebicie Alei Jerozolimskiej od Pl. Za- 
_ wiszy do dworca jest potrzebą palącą. — 
_ Miasto już wykupuje nieruchomości stojące 
tu na przeszkodzie. W ciągu najbliższych 
| lat AI. Jerozolimska uzyska połączenie z 
ul. Skalmierzycką, tworząc pierwszorzędną 
arterię o kierunku W.-E. 

Jeżeli chodzi o połączenie Dworca Za- 
= chodniego z Ochotą, to w tym celu wyko- 
rzystana będzie ul. Szczęśliwicka, poszerzo 
na do 37 a nawet do 42 m, niestety, prze- 
cięta torami Elektrycznej Kolejki Dojazdo- 
| wej. 
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W najbliższym czasie Żoliborz objęty 
| będzie ponownie akcją budowlano - mie- 
 szkaniową Zakładu Ubezpieczeń Społecz- 
nych, który w latach poprzednich wybudo- 
wał w tej dzielnicy kilka olbrzymich do- 
mów, m, i. przy ul. Mickiewicza, między 
PI. Inwalidów i Parkiem im. Żeromskiego, 
wzniesiono dom o najdłuższym frontonie w 
Warszawie. 

Ze względu na szybki rozwój Żoliborza, 
akcja ta staje się nader pożądana. 

a + 


W okresie od 15 bm. nastąpi kolejne za 
| mykanie półkolonij letnich, zorganizowa- 
nych w roku bieżącym przez Stołeczny Ko- 
mitet Pomocy Dzieciom i Młodzieży, Ko- 
mitet „Osiedle“, „Caritas“, Związek Pracy 
Obywatelskiej Kobiet itp. 

Półkolonie były zorganizowane w roku 
bieżącym ogółem dla około 20000 dzieci, 
które spędziły na nich po 6 tygodni. Poza 
trzykrotnym posiłkiem, dzieci pozostawały 
na półkoloniach pod stałą opieką wycho- 
wawczą i lekarską, spędzając cały dzień na 
wolnym powietrzu i godziwych rozrywkach 
| Nie licząc inw yj, tegoroczny koszt ak- 

cji półkolonijnej w stolicy wynosi około 
450.000 złotych. 
j * 


* 
| Z powodu upałów, Komisariat Policji 
Rzecznej uruchomił na Wiśle szereg no- 
wych patroli policyjnych na motorówkach, 


| żu plaż i basenów. 


czne skłonności ciągną go na łono natury, 
gdyż, naturalnie, łona w mieście w czasie 
słomianego wdowieństwa sprzykrzyły mu 
się. 

Już od czwartku więc samotni mężowie 
„zmawiają się“. 

— Co robisz w święta? 

— Wyjeżdżam, naturalnie! 

— Dokąd? 

— Ba, właśnie tego jeszcze nie wiem... 
— To możeby tak razem? mau: 


Z Będzina donoszą: 

W Małobądzu pod Będzinem popełnio. 
no mrożące krew w żyłach morderstwo. — 
Przy ulicy Małobądzkiej mieszkał wraz ze 
swą przyjaciółką, Bronisławą Gigoniów= 
ną, robotnik Piotr Sojka, Gigoniówna była 
służącą u pp. Frydmanów w Będzinie przy 
ulicy. Podjesie. 

Od dłuższego czasu między Gigoniów- 
ną a Sojką dochodziło do kłótni, które były 
tym niebezpieczniejsze, że Sojka cierpiał 
wego czasu na chorobę umysłową i prze- 
bywał dawolej przez czas dłuższy w zakła- 
dzię dla obłąkanych. 

Ostatniej nocy wybuchłą również mię- 
dzy nimi sprzeczka, która zakończyła się 
dla Gigoniównej tragicznie, 

Gdy po kłótni Gigoniówna położyła 
spać, Sojka wpadł nagle w szał. Chwycił 
stojący przy drzwiech gruby kij i począł 
nim zadawać ciosy leżącej na łóżku kobie- 


GRUBY JOZIO. 


mu Krzyk o północy. Em 


Zbliża się jeden z tragicznych moren- 


y 


Zmasakrowana głowa służącej 
Aíak szału nienormalneśo przyjaciela 


ę|szych zezna 
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I ekspedycja letnio - wycieczkowa już 
jest zapoczątkowana. Sens jej właściwie 
jest bardzo wątpliwy, wyjazd za miasto 
Sprowadza się bowiem do tego, że paru 
słomianych wdowców, zamiast w czasie i 
tych dwóch dni również grać w domino, 
karty i pić piwo w rachitycznym miejskim 
ogródku, robią identycznie to samo na pęd 
miejskiej „wsi“ na werandzie prywatnego 
mieszkania, czy też wiejskiego szynku, z 
tą tylko różnicą, że, aby tam się dostać i 
potem wrócić do miasta, muszą się tłoczyć 
i ściskać jak pocztowe „uliki* w wagonie 
podmiejskiego tramwaju, czy wagonu ko- 
lejowego. 

Ale tradycji stało się zadość i dni świą- 
teczne zostały spędzone „solidnie“ na ło- 


nie natury, 
KOTLET. 
Józef Pidzikowski jest człowiekiem gru 
bym i — jak wszyscy tędzy — bardzo po- 
czciwym.Cichy, łagodny, uczynny miał przy 
jaciela — Alojzego Nitkę. Nitka, choćby 
z racji swego nazwiska, był chudy, co wła 
ściwie nie ma nic wspólnego ze sprawą, 
ale jest potrzebne dla tości historycz- 
nej. Nitka był właścicielem pewnego szyn- 
ku. Pewnego dnia, gdy gruby Józio spę- 
dzał u Alojka czas na szlachetnej grze 
w domino, nastąpiła między nimi wymiana 
zdań na temat z lekka cuchnącego kotleta 
wieprzowego. W wyniku tej dyskusji Nitka 
pobił Józia į — skazany został na dwa ty- 
godnie aresztu. 


Jerzy Krzecki, 


. Nieszczęśliwa ofiara szaleńca począt- 
kowo próbowała się bronić, lecz straszny 
cios kijem w głowę pozbawił ją przytom- 
ności. 
Szaleńcowi jeszcze to nie wystarczyło. 
Wybiegł na podwórze, chwycił kilka leż: 
cych tam cegieł i wróciwszy do mi 
począł nimi zadawać nieprzytomi 
cie straszne ciosy w głowę, zabijając ją na 
łóżku. 

Zawiadomiona o morderstwie poli 
przybyła natychmiast na m 
c Sojkę i żabezpi 
fiary aż do przybycia komisji sądowo = le- 
karskiej. 

Morderca prz 

zbrodni, odmawia jedna! 
ń. Potworne morderstwo wyw 
h i okolicznych mi 


Ziemianin posiedzi czierw tygodnie EE 


Z Sosnowcą donoszą: 
W Sądzie Okręgowym w Sosnowcu od- 


| czuwających nad bezpieczeństwem w pobli była się rozprawa przeciwko właścicielowi 


majątku Władysławowi Ślizowskiemu z 


' $karcomy pies - olbrzym 


Z Wąbrzeźna donoszą: 


| wego p. Reca. 
Przebieg wypadku był następujący: 
P. Recowa zaopatrzyła się u rzeźnika 
na kolację i prowiant postawiła pod stołem 
| kuchennym, Pies zwęszył wędliny i pożarł 
je. Gdy p. Recowa chciała psa skarcić, ten 


zgruchotał swej pani szczękę, 


rzucił się na nią, pogryzł jej całą twarz i 


Przez własnego psa, olbrzymiego doga, pogruchotał szczękę, tak że zaszła koniecz- 
| pogryziona została żona sekretarza sądo- ność przetrasportowania chorej do szpitala 


w Toruniu. 
Nadmienić wypada, że tenże sam piz 


pogryzł już raz służącą, dlatego też dziwićj 
się należy, że tak niebezpiecznego psa trzyj w e 


ma się nadal w mieszkaniu. 


FINAL TRÓJKĄTA 


NAŁŻEŃSKIEG) 


Szczegóły tragedii na kresowym odludziu. 


Z Łucka donoszą: 

W pobliżu wsi Hubin, w powiecie ho- 
rochowskim, wieśniak Pichnir dokonał na 
swym polu pomiędzy kopami zboża maka- 
brycznego odkrycia, Znalazł mianowicie le- 
żące pod kopą dwa trupy — kobiety i męż- 
czyzny, którzy popełnili samobójstwo. — 
Obok zwłok leżały; mały rewolwer, butelka 


wódki i butelka piwa oraz książka powie- 


ściową. Na podstawie znalezionych doku- 
mentów ustalono, że byli to: Stanisław Mal 
czewski i Weronika Taborowska,, zamscsz- 
kali ostatnio w pobliskim miasteczku Woj- 
nicy, 

Okoliczności i przyczyny samobójstwa 
są wysoce tragiczne. Przed kilku laty Mal- 
czewski, którego właściwe nazwisko brzmia 
ło Trajdosiewicz, człowiek bardzo zamoż: 
ny, posiadający w okolicach Warszawy kil 
ka will oraz dwie kamienice w Warszawie, 
poznał Weronikę Taborowską, żonę buchal 
tera, a następnie przedstawiciela różnych 
firm, Władysława Taborowskiego, nałogo- 
wego alkoholika. Zakochał się w n 
odwzajemniała się mu.w miłości. 
siewicz począł tracić na przyjaciółkę wiel- 


gdy zabrakło gotówki, począł zaciągać po- 
życzki, a nawet dopuścił się fałszowania 
czeków. 

Gdy grunt począł się palić Trajdosiewi- 
czowi pod nogami, zbiegł on na Wołyń, za- 
opatrzywszy się w fałszywe dokumeniy 
Stanisława Malczewskiego. Sprawa jego 
malwersacyj j ucieczki była w swoim cza- 
sie bardzo głośna w Warszawie i wiązała 
się z nazwiskiem jego brata, znanego adwo 
kata, 

Dzięki stosunkom, nawiązanym w War- 
szawie w sferach ziemiańskich i dzięki po- 
parciu pewnego hrabiego, właściciela ma- 
jątku na Wołyniu, Trajdosiewicz otrzymał 
posadę buchaltera w majątku w pobliżu 
Łucka, zaś Taborowscy, którzy też przy- 
jechali na Wołyń, zainstalowali się w ma- 
jatku owego hrabiego. Ponieważ Taborow 
ski w dalszym ciągu nadużywał alkoholu, 
usunięto go z posady, a w tymże czasie 
stracił pracę i Trajdosiewicz, który zanied- 
bywał się w obowiązkach. Dzięki jednak 
staraniom znajomych udało się mu otrzy- 
mać skromną posadę księgowego w spól- 
dzielni rolniczej 


z miesięczną pensją 80 złotych, 

Do Wojnicy przybyli też Taborowscy ! 
zamieszkali u Trajdosiewicza. Oczywiście 
pobory Trajdosiewicza nie mogły wystar- 
czyć na utrzymanie trzech osób i fatalny 
trójkąt stanął w obliczu nędzy, tym bar- 
dziej, że Taborowski wciąż żądał od żony 
i jej przyjaciela pieniędzy na wódkę. Do- 
chodziło do gorszących awantur, a wre- 
szcie Taborowski pobił swoją żonę i wy- 
rzucił oboje kochanków z mieszkania Traj- 
dosiewicza, Nie mogąc znieść dłużej sy- 
tuacji, Trajdosiewicz i Taborowska posta- 
nowili popełnić wspólne samobójstwo. — 
Wyszli w przeddzień z domu i tułali się 
całą dobę po polach į lasach, aż wreszcie 
w pobliżu Hubina dwoma celnymi strzała- 
mi przecięli nić tragicznego romansu, 


SOBOTA, 18 SIERPNIA. 
Warszawa I (Raszyn) 
i inne Rozgłośnie Polskie. 


6.15 Pieśń poranna 
6.20 Muzyka z płyt 
6.45 Gimnastyka 
neert orkiestry Rozgłośni Poznańskiej ` 
„51 Przerwa 
Sygnał czasu i hejnał z Krakowa 
Audycja południowa 
—15.15 Przerwa (programy lokalne) 
„Jantar" — bajka kaszubska (z Torunia) 
Wiadomości gospodarcze 
16.00 Koncert roztywkowy — x Katowic 
Teds Pilsudski o orientacjach polskich w czasie 

wojny — odczyt 
17.00 Muzyka taneczna 

W przerwie; Program na jutro 

18.00 Nasz program 
18.10 Recital wiolonczelowy Gaspara 


kie sumy, a mąż Weroniki wiedział o wszy- 
stkim į godził się na stosunek żony, w za- 
mian za co korzystał obficie z funduszów 
Trajdosiewicza. 

Kochankowie prowadzili w Warszawie 
szeroki tryb życia, obracali się w najlep- 
szych sferach, urządzali wystawne przyję- 
cia i wyjeżdżali za granicę. Przy takim try 
bie życia zasoby Trajdosiewicza szybko się 
wyczerpały; sprzedał willę i kamienicę, a 


RABIG-KĄCIK. 


PIĄTEK, 12 SIERPNIA. 
Warszawa | (Raszyn) 
i inne Rozgłośnie Polskie. 


615 Pleśń poranna 
20 Muzyka z płyt 
Gimnastyka 


12.03 Audycja południowa 

13.00—15.15 Przerwa (programy lokalne) 

1515 Słuchowisko dla dzieci młodszych pt. „Skrzy- 

dima plotkarka* — a Krakowa 

1530 Kormowa s chorymi ks kapelana Michała Š 
Rykasa — ze Lwowa 

15.45 Wiadomości gospodarcze 

16.00 Koncert rozrywkowy = a Poznania 

16.45 ja kuszubska — felieton (zTorunia) 

14.00 Muzyka taneczną a płyt 

W przerwie: Program na jutro 

18.00 Rzeczy ciekawe z przyrody t techniki — por 
gadanka 

1810 Recital fortepianowy — z Krakowa 

18.15 Kronika literacka 

19.00 Arie w wykonaniu Cezarego Kowalskiego — 


Cassado — 


baryton płyty 
19.20 Pogadanka aktualna 18.45 „Podole“ — kwadrans poetycki (ze Lwowa) 
30 Koncert rozrywkowy — ze Lwowa 19.00 żę i pieśni w wykonaniu Olgi Olginy — 
Dziennik. wi z Wilna 
ERP AREA 19.20 Pogadanka aktualna 


za pobicie służącej. 


Wierzchowia, w powiecie olkuskim, oskar: 
żonemu o je e dziewczy 
Ślizowski najął w charakterze p 
ki wiejską dziewczynę, 1 
ę Rudek. Od 
źle obchodził s 
dy zaś ta zdrad: dł 
w wściekłość i ciężko pobił ją laską po 12- 
kach i nogach. 


Przeciwko sadystycznemu 
wj majątku sporządzono doni 
iku czego znalazł się on na 
żony 


im z tego r. 
Ę za kfóre odpov 
dał już niejednokrotnie przed Sądem. 


| 2345—2 


Pogadanka aktualna 

00 Audycja dla wsi 

10 Koncert w wykonaniu chóru męskiego Tow. 

$ „ im. Moniuszki w Pabianicach — z Łodzi 
*portowe 

ymfoniezny w wykonaniu orkiestry 


19.30 Z pieśnią_i_tańcem_ przez. Centralny Okręg 


Dziennik wieczorny 
Pogadanka aktualna 
21.00 Audycja dla wst 

.10 Polska kapela ludowa Fel. Dzierżanowskiego 
Wiądomości sportowe 
Godzina mfespodzianek — z Wilna 
00. Ostatnie wiadomości dziennika wieczornego, 
komunikat mcteorolo y 
23.05—23.55 Program Warszawy IL. 


o 
Przegląd prasy 
00 Ostatnie wiadomości dziennika wieczornego. 
komunikat meteorologiczny, pogadanka aktual- 
| na w języku ang 

Progra 


a 
Warszawy II 


Łódź, jak Raszyn, oraz: 


Łódź, jak Raszyn, oraz: 
yka z płyt 
wiadomości giełdowe 


mości giełdowe 
— płyty 
ódź buduje nowoczerny Bibliotekę Pu- 


nia rozrywkowe — płyty 
portowe lokalne 

ódzkiej Rodziny Radiowej 
im po troszku 


dry_salonowej Stella” 


"0 wszystkim po troszku 

Odczytanie programu 

La krudzicże — pogadanka prawnicza 
,moścf sporiowe lokalne 

0 Koncert życzeń 


21.00 „Przyjmujemy gości* — pogadanka 


i Z E S S EEEE O W S 


| B. DENS. 


| praktyczna dziewczyna 


d Stefa była niesłychanie praktyczną ko- 


bietą. 
© — Ani mi przez myśl nie przejdzie, by 
wybierać się do Paryża nie znając francu- 
skiego języka — rzekła. Ponieważ jednak 
przez cały rok pilnie pracowała, przeto nie 
znalazła nigdy czasu do wykonania tego 
szlachetnego zamierzenia. Zanim jednak 
wybrała się w podróż, zakupiła sobie Są- 
motuczek, który miał być jej towarzyszem 
| podróży. Samouczek zawierał szereg dzien 
| nych lekcji, z których każda zajmowała się 
inną dziedziną życia. + 
O, Stefa była doprawdy praktyczną 
dziewczyną! Siedząc w pociągu, zaczęła u- 
czyć się słówek w pierwszej lekcji, która 
traktowała o przyjeździe, dworcu kolejo- 
| wym, o bagażowych, o jeździe do hotelu 
itd, I tak zapaliła się do nauki języka fran- 
cuskiego, że zajrzała nawet do następnych 
lekcji, z których zapamiętała sobie nięco 
słów. Stąd też na dworcu paryskim nie za- 
wołała po prostu: „bagażowy!”, jakby to 
uczynił mniej ambitny adept języka francu- 
_ skiego, albo, broń Boże! tubylec, lecz wy- 
ładowalła od 


razu zasoby swojej wiedzy. |zw: 


Idąc przez zabudowania dworca kolejowe- 
go z LEO A dodała: 

— Mam nadzieję, że pańska babuaia 
miewa się doskonale! — Odpowiedzi zdu- 
mionego bagażowego oczywiście nie zrozu 
miała. 

Stefa była rzeczywiścię bardzo prakt 
czna. Po kilku dniach opanowała juź lekcje 
o wynajmowaniu mieszkania, o śniadaniu, 
o rannym budzeniu. 

Skoro nauczyła się już słówek odnoszą- 
cych się da prania, zaczęła szukać innego 
pola pracy. Tym polem stał się niezwykle 
przystojny młodzian, który mieszkał w tym 
samym Hotelu i znakomicie parlował po 
francuskii. 

Stefa doszła do przekonania, że to jest 
najlepsza droga do opanowania języka. Naj 
lepiej rozmawiać z człowiekiem, który nie 
zna innego języka, prócz tego, którego pra 
gniemy się uczyć. Ten oto młodzian miał 
być jej bezpłatnym nauczycielem. 

jedna tylko  nastręczała się trudność. 
Stefa pragnęła się uczyć systematycznie, a 
tu trudno było postępujący gwałtownie fit 
dostosować do metody samouczka i zdoby 
tego żasobów słów... 

— Czy mogę panią zaprosić na kola- 
cję? — zapytał czarujący młodzian, który 
ał się melodyjnie „Renee“, rzucając Ste- 


fie płomienne spojrzenie. 

Zabieg był bezskuteczny. Do restaura- 
cji? Nie, tego Stefa nie niogła uczynić. Do 
piero siedemnasta lekcja traktowała o fran 
cuskiej kuchni i zawierała odnośne rozmów 


herbat i lodów oraz po 
t, babek i tortów. Gdy 
opuszczali kawiarnię, rzekła z tajemniczym 
uśmiechem do swego towarzysza; 

— Moja ciotka ma również mleczarnię, 
ale wujaszek chętnie kupiłby zielony para- 
sol. 


Nie wiemy oczywiście, co pomyślał so- 
bie piękny Renee. W każdym razie zapro- 
sił Śtefę na przejażdżkę łodzią po Sekwa- 
nie. Ten plan nie spodobał się Stefie, albo 
wiem w pierwszych siedemnastu 
nie-było mowy o żegludze. 

— Chodźmy do lasu! 
nee zgodził s 
ja do laski Bulońskiego. 

Praktyczna Stefa zgodziła się milcząco 
na fakt, że Renee ujął ją pod ramię i szcze 
biotała wesoło: x 


ai 


rzękła, a Re- 
i i zaptowadził 


piąte 


lekcjach. 
M 


wienia stylem samouczka. 
pierwszy całował Stefę, powiedział: 


„Cóż za piękny korzeń! Jakież to drze- |Stefa pozwoliła się całować i starała się 74 
wo! Co za gałąż Liście są zielone. To|pamiętać sobie nowe słówka. 
drzewo jest większe od tamtego!“ Ale samouczek ukrywał także i niebez 
Wkrótce zdała Stefa egzamin z restau- |pieczeństwa, jak to się pewnego dnia oka- 
racji, jeżdżenia łodzią i Spacerowania w|zało. Owego popołudnia zaprosiła Stela 


ki z kelnerem. parku. Szczególną radość sprawiała jej mo młodzieńca do swojego pokoju, albowiem 
— Jestem dzisiaj zajęta wieczorem —|źliwość wypowiedzenia się w języku fran- samouczek przewidywał taką właśnie wizy 

odparła Stefa, — ale po południu możemy |cuskim na temat oglądanych osobliwości | tę. Renee zjawił się z pięknym bukietem w» 

pójść do kawiarni. miasta. towarzystwie swojego temperamentu. 


— Oto jest krzesło! — rzekła Stefa, « 
; a A ajae xi, [Renee usiadł posłusznie, — To jest szat»! 
sza od tamtej! — szeptała, wprawiając się 7 z a LUR aA 
w arkana koniigacji d stopniowania, = eak Jes% hei Ta nogwalątą fest 
Gdyby ten Łuk Tritnifalny nie był stary, to p a mags 
bylby nowy! — stwierdziła, a Renee słu- y5 Samouczek oczywiście nie mógł oczy*.i, 
chał każdego z tych słów, jak objawienia. |ście przewidzieć skutku ostatniego zdani 

"Nie wolno się także dziwić młodzieńcow., 

że chciał nieco skorzystać z dwudzi 
pierwszej lekcji samouczka. Stefa w pier 
szej chwili nie zorientowała się w zamia- 
rach młodziana, gdyż właśnie biedziła się 
nad jakimś słówkiem, które jej wypadło z 
pamięci. I właśnie w chwili gdy młodzian 
zamierzał powiedzieć coś słodkiego zawo- 
łała głośno: 


— Chciałabym żeby ta wieża była wyż 


Autor samouczka widocznie nie barć 
orientował się w modzie kobiecej. Tote- 
Renee zdziwił się pewnego dnia, gdy Stefa 
powiedziała mu: 

— Ja mam pończochy. Ja mam suknię. 
Pod suknią jest koszula, halka, stanik oraz 
ogrzewacz na biodra(?). Moje buty są 
sze, niż buty mojej siostry, ale buty 
są jeszcze większe. — Tam oto są drzwi! 

Powoli i Renee'go ogarnęła mania mó- Tu właśnie okazały się braki samouczka 
Kiedy po razjMłodzieniec widocznie nie zrozumiał inten- 
cji ostatniego zdania Stefy. Ukłonił się zi- 
— To są usta! To są wargi, a to jestjmno i wyszedł... Po czym Stefa zabrała się 


nos! To zaś są najpiękniejsze włosy! — |do dwudziestej drugiej lekcji. 


PR ro 


SPORT. 
O puchar Środkowej Europy 


EM śrają ienisiści polscy z Juśosławią. 


Do Warszawy przybyli już tenisiści ju- 
gosłowiańscy. 

Mecz z nimi będzie kulminacyjnym pun- 
ktem naszych walk o puchar środkowej Eu- 
ropy. Nie mamy w tej konkurencji na razie 
ani jednej porażki. Wygraliśmy w roku ze- 
szłym z Węgrami w Polsce i z Austrią w 
Wiedniu . Stoimy na czele tabeli, ale czeka 
mas jeszcze oprócz piątkowego meczu z Ju- 
gosławią za kilka tygodni mecz z Czechami 
w Zlinie, który przegramy na pewno. Cze- 
si zajmą w pucharze pierwsze miejsce. Dru- 
gie zajmie Polska, jeśli wygra z Jugosła: 
wią, a jeśli przegra spadnie na trzecie. 

Program meczu przewiduje możliwość 
wyniku remisowego 3:3. Tak było na me- 
czu. Jugosławia — Czechosłowacja. Jeśli tak 
będzie na meczu Polska — Jugosławia o 
drugim miejsca zadecyduje stosunek setów. 
A kapitan związkowy PZLT p. Olchowicz 
liczy właśnie najbardziej mra wynik remiso- 
wy i dlatego walka w tym spotkaniu będzie 
zażarta, bo rozchodzić się będzie o każdy 
set i o każdą piłkę. 

Z Jugosławią bez Punceca możemy wy- 
grać, Nie wiadomo jeszcze jak ułoży się 
program wałki. Jeśli Tłoczyński będzie grał 
z Palladą, Baworowski z Miticem, Herba z 
Kukuljevicem i Spychała z Radavanovicem, 
to możemy wygrać trzy single. Para Tłoczyń 
ski — Bawarowski powinna pokonać parę 
Pallada — Radovanovic, a Spychała i Heb- 
da przegrać z reprezentacyjną parą Kukul- 
jevic — Mitic. Ale mamy też prawo wygrać 
jeszcze jednego singla, a wtedy możemy 
wygrać mecz. 

Pallada pokonał Tłoczyńskiego dwa ra- 
zy w r. 1936 na meczu Zagrzeb — Warsza- 
wa i w 1937 Polska Jugosławia w Belgra- 
dzie. Kukulievic przegrał z Tłoczyńskim w 
roku zeszłym w Sopotach. Groźnie wygląda 
młody przeciwnik Baworowskiego Mitic, 
który pokonał w tym roku na Riwierze 
Hebdę i Tłoczyńskiego. W mistrzostwach 
Francji Mitic doszedł do ćwierćfinału i 
uległ Menzlowi w katastrofalnym stosun- 
ku 0:6, 0:6, 1:6. 


Wtym samym tumieju Pallada poko- 
nał Lesnenra, Hechta, Taroniego, Bausseusa 
i uległ dopiero w półfinale Budgowi. Zwy- 
cięstwo Tłoczyńskiego, względnie Baworow- 
skiego z Palladą byłoby wielkim sukcesem. 

W Wimbledonie wiodło się Jugosławia- 
nom gorzej. Pallada przegrał z Rogersem, 
a Mitic z Hechtem. A 

Jugosławianie są największym objawie- 
niem tenisu europejskiego i zwycięstwo 
nad mimi, względnie remis new” bez Pur- 
ceca, stawia tenis Polski o parę szczebli wy- 
żej w hierarchii tenisowej. Wygrana z Pal- 
ladą zaś będzie najcenniejszym wyczynem 
indywidualnym meczu, 

Zawody trwać będą 13, 14 i 15 b. m. 


siiiu 


Z Radzymina do Warszawy| >=" 


ATENE NO SNE T 


POBIEGNĄ $ZTAFETY LEKKOATLETOW, 


Dn. 21 bm. odbędzie się doroczny bieg 
rozstawny Radzymin — Warszawa dla ucz- 
czenia zwycięskiej bitwy pod Radzyminem. 

Bieg dostępny jest dla klubów zrzeszo- 
nych w Warszawskim OZLA i organiza- 
cjach Wychowania Fizycznego i Przyspo- 
sobienia Wojskowego, Długość trasy wy- 
nosi ok. 23 km. Trasa ta podzielona z0- 
stanie na 23 odcinki. 

Start odbędzie się o godz. 11-ej na szo 
sie pod Radzyminem przy słupie telegraficz 
nym 319/28. Meta przy grobie Nieznanego 


Łódź wita d 


Polska młodzież szkolna i sokola 


Dziś, w piątek 12 b. m. przybywa do 
Łodzi wycieczka Polaków z Czechosłowa- 
cji w liczbie 80 osób, chłopców i dziew- 
cząt — młodzieży szkolnej i sokolej, 

Przyjazd ten, w obecnym ciężkim mo 


Przez sport do sprawności służbowej. 
St. post, Kaczmarski wygrał 5-bój policyjny, 


Komenda Główna Policji Państwowe, 
dla podniesienia sprawności fizycznej p 
licjantów,zarządziła rozgrywanie polic 
nego wieloboju sportowego, który wyma- 
ga większego przygotowania i ogólnego 
usprawnienia, Składa się z następujących 
konkurencyj: 1) Biegu z przeszkodami na 
2.000 mtr., połączonego ze strzelaniem z 
rewolweru, 2) pływanie 100 mtr. stylem 
dowolnym; 3) rzutu granatem 500 gramo 
wym; 4) jazdy na rowerze 20 kim. 5) 
strzelanie z rewolweru na 25 mtr, Poli- 
cjanci biorący udział w wieloboju (prócz 
pływania) obowiązani są posiadać całko- 


j, 


0- 


| 


wity ubiór służbowy, natomiast pływanie 
odbywa się w kostiumach kąpielowych. 

W dniach 8 i 9 bm. odbyły się na tere 
nie Łodzi zawody wojewódzkie dla poli- 
cjantów okręgu łódzkiego, stanowiące eli 
minacje do zawodów ogólno - krajowych 
9 mistrzostwo policji. W wieloboju wzię- 
ło udział 75-ciu zawodników. W ogólnej 
klasyfikacji, pierwsze miejsca zdobyli: 1) 
st. post. J. Kaczmarski (PKS - Łódż} 430 
pkt. 2) post. M. Szczawiński (PKS Rā- 


Sport w kilku słowach. 


— Łódzki Okręgowy Związek Bokserski 
czyni piine przygotowania do zbliżającego 
się sezonu, którego program został już w 
ogólnych zarysach opracowany. 

Otwarcie sezonu nastąpi definitywnie 
4 września, na boisku IKP przy ul. Ogrodo 
wej. Odbędzie się defilada zawodników, po 
czym nastąpi wręczenie dyplomów mi- 
strzom I-go kroku, mistrzom juniorów i 
seniorów za sezon ubiegły, odbędzie się 
pokaz zaprawy bokserskiej oraz cały sze 
reg ciekawych walk. Poza tym kluby Ge- 
yer i IKP otrzymają dyplomy uznania, 
które przyznał im PZB za największą ilość 
rozegranych meczów (Geyer zajmuje pod 
względem ilości rozegranych meczów dru- 
gie miejsce w Polsce). 

W dniach od 17 września do 6 paź- 
dziernika zostaną rozegrane mistrzostwa 
drużynowe okręgu łódzkiego, które w tym 
sezonie odbędą się w Łodzi po raz pier- 
wszy w dwóch klasach: A i B. W dniach 
16 - 19 listopada odbędzie się „Pierwszy 
Krok Bokserski“, w dniach od 13 do 16 
stycznia rozegrane zostaną mistrzostwa 
okręgu juniorów, zaś w dniach 11 - 14 
marca mistrzostwa indywidualne seniorów 
Z meczów bokserskich na pierwszy plan 
wysuwa się mecz międzypaństwowy Pol: 
ska — Estonia, który odbędzie się w Ł 


| 


dzi 7 listopada. Poza tym odbędźić się ca 
ły szereg meczów międzypaństwowych: z 
Poznaniem dn. 23 października, ze Lwo= 
wem 11 grudnia, z Toruniem 9 stycznia, 
a następnie z Wrocławiem i Warszawą. 

W związku ze zbliżającym się sezonem 
zarząd Łódzkiego Okręgowego Związku! 
Bokserskiego, zwołał w dniu onegdajszym 
konferencję, którą zagaił prezes Związku 
p. Kordasz. Na konferencji Związek wyłu 
szczył program swych najbliższych prac 
Specjalny nacisk będzie położony na siły 
iustruktorskie (każdy klub będzie musia: 
mieć fachowego instruktora), na konie- 
czność posiadania sal treningowych, na 
suonę propagandową zawodów, na szkole 
nie kierowników sekcyj, na rozwój piściar 
stwa na prowincji i td. W październiku: 
zorganizuje ŁOZB wespół z Okręgowym 
Urzędem WF i PW kurs dla kandydatów 
na instruktorów bokserskich, 

Jutro wieczorem o godz. 20-ej na boi- 
sku IKP, odbędzie się towarzyski mecz bo- 
kserski IKP — Zjednoczone, Drużyny wy- 
pią w następujących składach: TKP — 
€kaj, Marcinkowski, Popielaty, Lesz- 
ki, Kowalewski, Taborek, Trojanow - 
ski j Pietrzak; KP. Zjednoczon 
ski, Czarnecki, Adamiak, Michalak, Osmo- 
lak, Szczapiński, Barto: i Jaskuła. 


Pielgrzymka kolejowa 
z parafii katedralnej w Łodzi do Częstochowy. 


zystość Wniebowzięcia Najświę- 
tszef Ma Panny Królowej ludzi i Aniołów, 
Królowej Ojczyzny naszej udaje się BRE 
ka kolejewa do Częstochowy na Jasną Górę 
z parafii Katędralnej św. Stanisława Kostki. 
W dniu 13 sierpnia w sobote o godzinie 9 
żeństwo w Katedrze św. Sta- 
Po dzieleniu błogosławień- 
stwa paątnicy wyruszą na stację kolejową 
Łódź - Chojny, skąd pociągiem popularnym 
wagonami 3-ej klasy wyjadą do Często- 
chew A 

Przyjazd na Jasną Górę nastąpi w godzi- 
nach rannych w driu 14 sierpnia, „pielgrzymi 
przy dźwiękach orkiestry udadzą się do Klas: 
górskiego na odsłonięcie Cudowni 
zo Obrazu i prymiarię. $ $ 
go godzinie 8 rano Msza św. w intencji 
pielgrzymów przed „Szczytem. Godzina 11 
zwiedzanie skarbca, Godzina 15 Droga Krzy- 
żowa. Godzina 18 Nieszpory. o. 1 

W dniu Wniebowzięcia Najświętszej Ma- 
tii Panny 15 sierpnia o godzinie 8 rano Msza 
św. w intencji pątników łódzkich przed Cu- 
downym Obrazem Matki N. jświętszej. 0c 
dzina 11 uroczysta Msza św. przed 7 


Na u 


tem“, O godzinie 5 pielgrzymi udadzą się do 
kościoła św, Barbary, gdzie po nabyciu wody 
święconej powrócą do Klasztoru fasnogór- 


skiego i zostaną pożernani pr: 


d pomnikiem 


O. Kordeckiego przez OO. Paulinów. po czym 


wyrusza na stacje kolejową, 


Powrót do Łodzi nastąpi w dniu 15 sierp- 


nia w podzinach wieczornych. 


Pielgrzymce towarzyszyć będzie orkiestra. 
Pielgrzymkę prowadzi osobiścię ks, prałat Jan 


Cesarz, proboszcz Katedr! 
dzi. Kierownictwo techniczni 
jął ks, Aleksander Makows 
tedralny. 

Karty uczestaictwa można nabywać we 
wszystkich parafiach m. Łodzi, oraz w księ- 
garni „Przyszło: obok Katedry i „Dobrej 

i“ przy u. G im 
Bilet kolejowy do Czestochowy i z powro- 
tem kosztuje tylko zł. 6.50 (zł. sześć gr. 50). 

Karty uczestnictwa na bilety kolejowe bę- 
dą wymieniane w dniu 13 sierpnia t. j. w so: 
botę od godziny rano don godz. 15, pi 
Skorupki 9 w kancelarii parafii Św. 
Stanisława Kostki, 

z c 


pielgrzymki ob- 
wikariisz Ka- 


(> 


Nocne dyżury aptek 


Nocy. dzisiejszej dyżurują apteki.: 

H. Pastorowej, Łagiewnicka 96, J. Kalianego, 
Limanowskiego 80, J, Koprowskiego, Nowomiejska 
15, M. Rozenbluma, 
skiego Piotrkowska 
krzewskiego, Kątna 54, 
51, St. Trawkowskiej, Brzezińska 56 


WINSZUJEMY 
Jutro: Hipolitowi 
Wschód słońca 4.15 
Zachód słońca 19.01 
Długość dnia 14.46 
Ubyło dnia 1.46 
Tydzień 33. 


y i Dziekan m. Ło-) 


„ stwo 


domsko) 385 pkt., 3) M. Dzieduch (Łódź) 
354 pkt. 4) L, Brzózka (Łódź) 353 pkt 
5) J. Ogonowski — 348 pkt, 6) J. W 

majer (Wieliń) — 346 pkt, 7) R. Ści- 
gocki (Radomsko) — 345 pkt., 8) J. Ma 
jewski (Łódż) — 342 pkt., 9) B. Olsza- 
nowski (Piotrków) — 338 pkt, i 10) K. 
Włodarczyk (Wieluń) — 335 pkt, Wszy- 
scy wymienieni zakwalifikowali się do u- 
działu w zawodach ogólno - krajowych, o 
mistrzostwo policji. W dniu wczorajszym 
w lokalu Rezerwy Pieszej w Łodzi, inspek 
tor Brożyński w obecności Kmdta m. Ło- 
dzi inspektora Elzesser - Niedzielskiego : 
licznie zebranych oficerów, wręczył zwy- 
cięzcom nagrody w postaci pamiątkowych 


Sportowcy polscy we Francji 
Sukcesy atletów i kolarzy 


Nowozałożona Polska Sekcja Zapaśni- 
cza przy „Comit'e du Nord de Lutte“ Pół- 
rocnej Francji rozegrała w Sallatmines pier 
wsze spotkanie zapaśnicze z Sekcją Francu 
ską, które przyniosło zawodnikom polskim 
zwycięstwa w stosunku 8:5. Zwycięstwa od 
nieśli ze strony polskiej: Konarkowski, 
Stryj, Kubiaczyk i Drzymala, Ten ostatni 
pokonał mistrza Północnej Francji na 
r. 1938 Salessć. 

Wychodźtwo polskie we Francji może 
się również poszczycić posiadaniem dosko 
nałych kolarzy szosowców. 

Są to: Czesław Marcelak, Antoni Wit- 
tek i Albert Majorczyk. Ta trójka tworzy 
pierwszorzędną ekipę kolarską. Marcelak i 
Wittek są ponadto doskonałymi sprintera- 
mi. Wszyscy trzej dali się już nieraz po- 
zna rozmaitych wyścigach, a ostatnia 
odnieślt poważny sukces zajmując dwa pier 
wsze miejsca w wyścigu kolarskim na 140 
km w Bapaum. 


A teraz gra o termin 


powtórzenia meczu Cracovia — Polonia. 


Związku Piłki Nożnej polecenie uzgodrie- 
nia do dn. 1 września z Zarządem Polonii | 
terminu powtórzenia meczu o mistrzostwo 
Ligi Cracovia — Polonia. 

Jak się dowiadujemy, Zarząd Cracovii 
zaproponował Polonii terminy 6 lub 12 li- 
stopada r. b. Na terminy takie Zarząd Li- 
gi nie powinien się zgodzić, gdyż mistrzo- 
stwa ligowe kończą się 30 października. OJ 


— Ostrów | łożenie meczu Cracovia — Polonia na dal- 


szy jeszcze termin niezgodne byłoby z zasa- | 
dą „fair Play”, dając mx 10ść do rówzych 
kombinacyj. zwłaszcza, że Polonia zagrożo- 
na jest spadkiem z Ligi. 


PO CIEŻKIEJ WALCE. 


Lazek utrzymał tytuł mistrza Europy 


W Wiedrin wobec 10 tysięcy widzów ro- 
zegrany został mecz bokserski o mistrzo- 
Europy wszystkich wag pomiędzy do- 
tychczasowym mistrzem _ wiedeńczykiem 
Heinzem, a Lazkiem, mistrem Włoch try- 
politańczykiem Santa de Leo. Lazek wygrał 
w cięż 15-rundowej walce nieznacznie 
ua punkty. 


JESZCZE PARĘ KONKURENCJI 

do rozegrania mają lekkoatleci. 

W lekkoatletycznych mistrzostwach Pol- 
ski pozostały jesz do rozegrania rrastę- 
pujące konkurencje: 27 — 28 bm. w Po- 
zmamiu: sztafety 3x100 m. i olimpijska 
(100 — 200 — 400 — 800 mtr.), dziesięcio- 
bój, pięciobój kobiecy oraz sztafety kobie- 
ce 200 — 100 — 80 — 60 mtr i 100 — 100 
— 200 — 300 mtr. 25 września w Krako- 
wie: chód 50 km. bieg 3 km. z przeszkoda- 
mi oraz sztafety 4x200 m. i 400 — 300 — 
200 — 100 mtr. 9 października w Pozna- 
niu — bieg maratoński. 


Jutro na obiad: 


Zupa pomidorowa z ryżem, kotlet z mar 


chewką. Koptot z jabłek, 


Żołnierza na Placu Marszałka Piłsudskie- 
10. 

$ Bieg jest zarazem manifestacją sportu 
polskiego na cześć bohaterów poległych w 
1920 roku, 

W wielkim biegu sztafetowym wezmą 
udział wszystkie kluby z Warszawy i oko 
lic, Walka o pierwsze miejsce rozegra się 
pomiędzy Warszawianką, w której bar- 
wach pobiegną Kusociński, Wirkus i Mary 
nowski, Połonią (Jurkowski, Kępiński, Her 
man i inni) i Syreną (Noji, Staniszewski). 


rogich gości 


przybywa z Czechosłowacji EM 


mencie dla Rodaków naszych w Czechach 
zamieszkałych nabiera szczególnego zna- 
czenia. Musimy wykazać Braciom — Po- 
lakom z za Olzy, że całym sercem jeste- 
śmy po ich stronie, że przyjazd ich do na 
szego miasta jest dla nas niecodziennym, 
radosnym, wydarzeniem. Tłumne przyby: 
cie łodzian na dworzec i okazana rąd 
musi zostawić niezatarte wspomnienia w 
sercach przybyłych. 

Komitet Przyjęcia Wycieczki Młodzie 
ży Szkolnej i Sokolej z Czechosłowacji 
prosi stowarzyszenia, organizacje, młodzież 
szkolną, oraz wszystkich mieszkańców Ło 
dzi, którym czas na to pozwoli — o jak 
najliczniejsze 
i przyjęciu miłych g 

Oto program przyjęcia wycieczki, 

Piątek, 12 b. m. o godz. 17,15 powita 
nie na dworcu Kaliskim przez Prezydenta 
m. Łodzi i przedstawicieli Zarządu Okręgu 
Sokolego oraz przemarsz przez park im. J, 
Poniatowskiego do schroniska turystyczne 
go przy ul. Brzeźnej. 

Sobota, 13 bm. godz. 8,30 — cicha 
Msza św. w kościele Katedralnym, po tym 
złożenie wieńca przed płytą _ Nieznanego 
Żołnierza. O godz. 16.30 w Teatrze Ka- 
meralnym (Cegielniana 27), odbędą się za 
wody gimnastyczne. (Goście występują z 
własnym programem), na które złożą się 
tańce narodowe w strojach historycznych 
balet fantazyjny i t. p. Występy te cie- 
szyły się olbrzymim powodzeniem na sce 
nie Teatru Narodowego w Warszawie. 


W niedzielę, 14 sierpnia, o godz. 8.08 
odjazd wycieczki z dworca Fabrycznego. 


Na jeziorze Witobel |: 


uczestnictwo w powitaniu |5 


"TPP = 


ekonomiczne 
BAWEŁNA. 


Notowania z dnia 11 sierpnia, 

NOWY JORK: loco 8,43, sierpień 8.29, wrzesień 
8.31, październik 8,33, listopad 8.37, grudzień 841, 
styczeń 8,42, luty 8.44, marzec 8.46, kwiecień 847, 
maj 8.48, czerwiec 8.49, lipiec 8.50 

LIVERPOOL; loco 4.83, sierpień 4.64, wrzesień 
4,66, październik 4.67, listopad 4,69, grudzień 4.78, 
styczeń 4.76, luty 4,78, marzar 480, kwiecień 4.82, 
maj 4.84, czerwiec 4.85, lipiec 4.86 

Egipska (Sskell.): loco 7.80 

Upper: ‘loco 5.98, wrzesień 5.97, październik 
5.92, listopad 5,92, styczeń 5.91, marzec 5.92, muj 
5.93, lipiec 5.96 

BREMA: loco 10.16, październik 9.64, grudzień 
9.86, styczeń 9,04, marzec 10,09, maj 10.20, li 
piec 10.25 


Waluty, dewizy i akcie 


PAPIERY PAŃSTWOWE — COKOLWIEK 


twowych panowal na- 
viony, kursy nie wykazały zasadni. 
przeważały jednak drobne zniżki. 

Obroty prywatnymi papierami lokacyjnymi były 
dość ożywione, ogółem zanotowano sześć gatunków 
listów, kursy kształtowały się niejednolicie. 


RY PROCENTOWE. 


ji 82.88, 2 emisji 82,00, 

i 42.35, Konsolidacyjna 1936 67.00, 

24 r. 68.50, Kolejowa 1926 r, 66.50, 

zka Państwowa 1937 roku 67.13, 

bi owego Banku Rolnego 83:25 

% L. Z. Państwowego Banku Rolnego 9400 

19% L. Z. Banku Gosp, Krajowego 2—7 em. 83.25 

8% L. Z. Banku Gosp. Krajowego 1 emisji 94.00 

1% Obl. Kom. Banku Gosp. Kraj, 2—3 em. 83,25 
8% ObL Kom. Bunku, Gosp, Kraj. ji 94. 


534% L. Z. Banku Gosp. Krajow. 1 emisji 8 
% L, Z. Banku Gosp. Krujow. 2—7 em. 
% Obl. Kom, Banku Gosp, Kraj. 1 emisji 41.00 
5%% Obl, Kom, B. Gosp. Kr. 2—3 1 3N em. 81.00 
5%% Obl. Kom. Banku Gosp. Kraj. 4 em. 81.00 
Ziemskie w Warszawie 1924 r. 
Ziemskie w 
y 1933 r. 73.75, 
r. 6650, Konwersyjna m. 


3 r. 62.25, 
Warszawy 


DLA AKCYJ. 

ej panował nastrój 

niejednolity, przy dość ożywionych obrotach, przed- 

miotem transukcyj oficjalnych było dziewięć gatun- 

ków _akcyj. 
Bank Pols 


.00, Bank Zachodni 39.25, Gu- 
, Lilpop 92.50, Modrzejów 
50, Starachowice 41.75, Ży= 


16.00, Ostrowi B 69. 


rardów 61.00 


G 
AWA, 1 


ZBOŻOWA. 

— Urzędowa ceduła giełdy 

zhożowo . towarowej w Warszawie. 
Pszenica jednolita 21.75 — 22.25, żyto I stand. 

15.75 — 16.50, mąka pszenna gat. I wyc. 30-prov. 

38.00 — 40.00, 50-proc. 35,00 — 37.00, mąka żytnia 

(0 — 27.00, 65.proc, 23,50 — 24.50, 


IEŁDA 
2. 


WA 


— 1.25, żyło 
zenna gat I, wyc. 30-prot. 
6 


wioślarze szykują się do meczu z Węgrami. 


Wszystkie przygotowania do międzypań 
stwowego meczu wioślarskiego Polska — 
Węgry oraz regat o mistrzostwo Polski na 
jeziorze Witobelskim w dn. 14—15 bm. są 
już zakończone. Saperzy wyznaczyli już to- 
ry oraz ustawili pomosty. Dekoracja toru 
dokonana zostanie dzisiaj. Ruch na jezio- 
rze Witobelskim jest już bardzo inteńsyw. 
ny. Trenuje się wiele załóg z Poznania, To 
runia, Krakowa, Warszawy, Wilna i innych 
ośrodków. Specjalną uwagę zwracają fre- 
ningi poznańskiej ósemki AZS oraz Vereya, 
który, jak wiadomo, nie walczy z Węgra- 
mi, natomiast spotka się na regatach o mi- 
strzostwo Polski z Keplem. Zainteresowanie 
regatami jest bardzo wielkie. Węgrzy przy 
byli już do Warszawy i udali się do Pozna- 
nia. 


BUDGE ZAWODOWCEM? 
Mistrz świata ma otrzymać 100.000 dol. 


W Nowym Yorku rozeszły ię pogłoski, 
że Budge, pierwsza rakieta świata, mistrz 
Wimbledonu, Francji i Ameryki, zdecydo- 
wał się przejść ma zawodowstwo. Budge ma 
rzekomo wziąć udział w 7-miesięcznym tour 
nee, urżądzonym przez firmy, wyrabiają: 
posżowe. Za tournee Budge ma 
300 dolarów. Pierwszy swój 
w charakterze zawodowca Budge ma 
rozegrać z Vinezem w styczniu przyszłego 
roku'w Nówym Yorku. 
stępnie Amerykanin ma spotkać się z 
Perrym. Przed przejściem na zawodowstwo 
Budge ma jeszcze bronić tytułu mistrza 
Ameryki 

Te same koła sportowe twierdzą 3 
z Budgem na zawodowstwo ma przejść je- 
go stały partner w grze podwójnej — Mako. 
EEEE ARA ZER ZOOESZRZEOAZOZ OCE 


wraz 


Rejestracja mężczyzn 
rocznika 1920—21 


Jak donos 


jestracja mężcz urodzonych w~ roku 


1920 — 21. W związku z tym winni się zgło! 


| 
P, R. S 


ć do Wydziału Wojskowego Zarządu Miej 
go przy ul, Aleje Kościuszki 19 w d 
września r. b. w godzinach od 8 do 
mężczyźni, zamieszkali na terenie II kopu- 
sariatu P. P. o nazwiskach na lite 


Telefony 


Pogotowie Czerwonego Krzyża 102-4U 
i 133-33. 
Pogotowie Miejskie 102-90. 
Pogotowie Prywafne Lek. Chrz. 1111-9 
Straż Pożarna tel. 8. 
Ubezpieczalnia 197-65. 


"aw, Przeciwżebracze 277-62. 


my, zarządzona została re-| > 


Bigo, Sneya, P etra 


mgka żytnia 


Zaíciefomu} 


zaraz = 


Hr. 182-48 lub 102-29 


„ECHO” od jutra w ied 

mn. Prenumeratę zamas 

wiać można poczynając 
od każdego dnia mie- 
siąca. 

(o nas po pracy rozweseli? 
CASINO: — Kadeci marynarki, 
CORSO: — I. Bez rozkazu. Il. Na bez= 

drożach. 

EUROPA: — Maskarada. 
GRAND-KINO: — Dwaj mężowie pani 

Vieki, 

IKAR: — I. Żona dwóch mężów. II. De- 

tektyw Helena G. 

JAR: — na scenie: Wale miłości; 

ekranie Cały Paryż śpiewa. 

OŚWIATOWE: — Dziewczęta z Nowo- 
lipek. 

E PALACE: — Pod żółtą flagą 
PRZEDWIOŚNIE: — Wrzos. 
RAKIETA: — Wrzos. 

RIALTO: — Taniec szczęścia i rozpa- 
czy. 

SŁOŃCE: — Dziewczęta z Nowolipek, 
STYLOWY; — Sherlock Holmes i dr. 

Watson. 

TON: — Korsarze. 

URANIA: — I. Kala Nag. II. 
stwo za pocałunek. 


na 


Króle- 


LETNI W PARKU ST. 
/ piątek i dni następnych o godz. 
dana będzie znakomita, nieskoń- 
miczna, angiel: komedia Mar- 
0 oty wiek rycer: , której dow= 
"cipna ja rozgrywa się częściowo współ- 
cześnie a częściowo w groteskowym śred- 
niowieczii, Pilarskiej, Plucińe 
skiej, Połomsi Reńskiej, Szczęsnej, Ar- 
noldą, Bońc: Dąbrowskiego Lubelskie- 

zkiewicza, Szymańskiego | 
Wichniarza. Reżyseria Zygmunta iade= 
ckiego. Dekorącje Konstantego Mackiewi- 
cza. 


MUZEA — BIBLIOTEKI — WYSTAWY 


Miejska Biblioteka Publiczna (sl. Andrzeja 14) 
otwarta dla publiczności codziennie. prórz niedziel 
i święt od g. 10 do M, w soboty od œ 10 do 19 

Wystawa zbiorowa B. Krasnodębskiej ~ Gardou. 
skiej. J. Simon . Pietkiernczowej i Czesława Rze. 
pińskiego w lokalu LP, S.u, Park Sienkiewięza. 


TEATR 
Dz 


udziałem; 


Re 


Salon Sztuk Pieknych Karola Endego, 
Nawrot 8, tel, 153-55. 
== 


„ECH, 
= 


Niedomaśanie wiośkich organizmów 


„Weędrująca nerka” 


najcześciej zdarza się u kobiet. 


miejsce, Że serce w przeważnej swej czę- 
ści znajduje się na lewo od linii środkowej 
ciała, Że wątroba leży po stronie prawej, 
a śledziona po stronie lewej. Są to dla nas 
niewzruszone pewniki. Ale czy uwierzy 
ktoś, że są ludzie u których serce znajdu- 
je się po stronie prawej, a wątroba po stro 
nie lewej? Takie odwrócenie porządku, 
chociaż bardzo rzadkie, jest rzeczą wrodzo 
ną. Bywa jednak niekiedy, że niektóre na- 
rządy zmieniają swe położenie za życia, 
Nie jest chyba rewelacją dla wielu, że są 
| ludzie cierpiący na opuszczenie żołądka i 
kiszek. Drugim narządem mającym skłon- 
_ mości do zmiany swego położenia nawet w 
stopniu wyższym jest nerka,tak, że mówi- 
my o nerce wędrującej. Daje się ona prze- 
suwać ręką z miejsca na miejsce poprzez 
powłokę. 
Jest to narząd parzysty, to znaczy, że 
każdy człowiek posiada dwie nerki i że o- 
bie są ułożone symetrycznie z obu stron 
kręgosłupa na wysokości lędźwi, w tym 
miejscu, gdzie lekarz badając, uderza pię- 
ścią, by przekonać się o tym, czy nerki są 
zdrowe, czy nie. 
Zadać pytanie, dlaczego nerka staje się 
w pewnej chwili ruchoma jest to samo, co 
zapytać, dlaczego inne narządy zmieniają 
czasem swe położenie. Wątroba jest narzą 
dem dziesięciokrotnie cięższym, a jednak 
nie znamy wątroby wędrującej, Nie zna- 
czy to jednak, że ciężar narządu nie jest je- 
dną z sił współdziałających w zmianie po- 
| łożenia. Gdyby zaś ciężar własny odgrywał 
rolę zasadniczą, wszystkie narządy miały- 
by tendencję do opadania w dół. Na szczę- 
ście każdy z narządów wewnętrznych poza 
więzadłami, na których wiszą niby na po- 
stronkach, utrzymany jest na odpowiednim 
poziomie dzięki nerwom i naczyniom wcho 
dzącym i wychodzącym. 
Są one poparte potężną siłą, jaką stano 
wi napięcie powłok brzusznych. Nic tedy. 
dziwnego, że ludzie o budowie wątłej, o 
wiotkich mięśniach brzucha nie mogą u- 
trzymać narządów wewnętrznych na właści 
| wym poziomie i dlatego ze względów cho- 
| ciażby tylko mechanicznych obserwujemy 
iżęli u. 
ode 
czeniem całego aparatu więzadłowego na- 
rządów wewnętrznych i to tłumaczy dlacze 
go stwierdzamy nieraz wędrującą nerkę o- 
bok ogólnego opuszczenia trzew. 
Częstość większa występowania nerki 
wędrującej u kobiet pozwala wyciągać 
pewne wnioski. Liczne porody mogą spo- 
wodować tak znaczne zwiotczenie aparatu 
mięśniowego - więzadłowego, że nie dzi- 
 wimy się iż w tych warunkach nerka wła- 
snym ciężarem może opaść w dół. Inny czyn 
nik również mechaniczny może działać też 


Paporajci Czerwany Ke! 


| Wiemy, że każdy uarząd ma swoje 
| 
| 


| 


od góry. Statystyki z okresu, kiedy kobie- 
ty nosiły gorsety, potwierdzają całkowicie 
fakt: że siła ściągająca w pasie przezwyci 
żała siłę tłoczną jamy brzusznej i spy 
niejako nerkę w dół. 

Dlaczego jednak w tych samych warun 
kach prawa nerka ma większą skłonność 
do wędrowania, niż lewa? Odpowiedź jest 
prosta. Prawa nerka jest słabiej umocowa- 
na w sensie anatomicznym. Ponadto ciąży 
na niej wątroba. 

Czy nerka wędrująca daje dolegliwo- 
ści? Trudno powiedzieć, że nie, Aczkol- 
wiek wiele ludzi dowiaduje się o tym, że 
mają nerkę wędrującą po przypadkowym 
badaniu. Pomimo to dolegliwości mogą być 
niekiedy bardzo dokuczliwie jak bóle o cha- 
rakterze kolki, nudności i skłonności do 
wymiotów. Objawy te w większym ruchu, 
podczas biegu i jazdy, mogą się oczywi- 
ście nasilić, Nerka w swej wi SH 
zagiąć moczowód i spowodować utrudnie- 
nie odpływu moczu z jednej nerki, zastój 
i dalsze następstwa nie obojętne dla zdro- 
wia. Przejście od stanów obojętnych do 
groźnych stanowi tylko jeden krok. 


Jak należy zapobiec wędrówce nerki? 

Ludzie, u których stwierdza się rucho- 
mą nerkę, ludzie wycieńczeni po długich 
chorobach wyniszczających, ludzie o wiot 
kich powłokach, ze zwisającym brzuchem 


powinni nosić pasy flanelowe, 
podpierające niejako od dołu narządy we- 
wnętrzne. To mechaniczne uniesienie ner- 
ki ruchomej do góry może przy jednocze- 
snym odżywianiu forsownym i racjonalnym 


trybie życia podnieść napięcie mięśni i wią 
zadeł i spowodować usadowienie się ner- 
ki na swojem miejscu. 


Wyścig mózgu ludz 


kiego 


z maszyną do liczenia. 


Prawdziwy popis ludzkiej przewagi 
nad maszyną — w pewnych zresztą grani 
cach — urządzono w Paryżu w r. 1892. 
Demonstrantem był Włoch Inaudi, który 
dwukrotnie popisywał się swymi umiejęino 
ściami wobec profesorów oraz inżynierów. 
Popis polegał na wyścigu z maszyną do li- 
czenia. Inaudi wygrywał, dopóki chodziło 


KOBIETY W CYFRACH 


Łotyszki muszą walczyć © mężczyznę. 


Cyfry: mają swoją wymowę. Oto jeden 
z takich „rachunkowych“ ludzi, którzy każ 
dy przejaw życia ujmują w formułkę, w na 
stępujący sposób charakteryzuje przedsta- 
wicielki rozmaitych narodów. 

ANGIELKA. 

52 procent Angielek wychodzi za mąż. 
Jedna na 80 rozwodzi się. 30 procent pra- 
cuje zarobkowo. 

Anggia ży 
Sięcy. 

W ciągu roku spożywa: 105 kg chleba, 
55 kg mięsa, 70 centylitrów wina, 5 kg her 
baty, 350 gramów kawy, 9 kg cukru i 25 
litrów piwa. 

Jedna Angielka na 220 posiada samo- 
chód. Jedna na 30 ma telefon. 

W dużych miastach Angielka chodzi do 
teatru_raz na trzy miesiące, do kina raz na 
trzy tygodnie. Kupuje rocznie 2 suknie, 1 


przzciętałc 29 lat i 9 mie 


płaszcz, 2 kapelusze, 2 pary obuwia i WY- |trów piwa. 


daje 75 franków na kosmetyki. 


NIEMKA. 
55 procent wychodzi za mąż. Jedna na 


Uciecha w szkołe. 


Londyńscy taksówkarze zaprosili 200 dzieci bezrobotnych rodziców 
cieczkę za miasto, W szkole zapanowała radość, 


200 rozwodzi się. Niemka żyje przeciętnie 
49 lat i 8 miesięcy. 35 procent pracuje za- 
robkowo. 

Niemka spożywa rocznie: 130 kg chle- 
ba, 34 kg mięsa 4 litry wina, 100:gramów 
herbaty, 1.86 kg kawy, 22 kg cukru i 50 
litrów piwa. 

Jedna Niemka na tysiąc posiada samo- 
chód. jedna na 40 ma telefon. 

W dużych miastach Niemka chodzi do 
teatru raz na sześć tygodni, a do kina raz 
na dwa miesiące. Kupuje rocznie: 1 suknię, 
1 kapelusz. 

AMERYKANKA. 

61 procent wychodzi za mąż. Jedna na 
80 rozwodzi się. 22 procent pracuje zarob- 
kowo. 

Amerykanka żyje przeciętnie 48 lat i 5 
miesięcy, Spożywa rocznie: 155 kg chleba, 
54 kg mięsa, 30 centylitrów wina, 2 kg her 
baty, 5 kg 34 gr kawy, 5 kg cukru i 20 li- 


Jodin Amerykanka na: 80 poradi tamo: 
chód. — Jedna na 7 ma telefon. W dużych 
miastach Amerykanka chodzi do teatru 
na dwa tygodnie, a do kina raz na tydzień. 
Kupuje rocznie: 4 suknie, 2 płaszcze, 4 ka- 
pelusze, 4 pary obuwia i wydaje 1500 fran- 
ków nałkownatyki: 


JAPONKA. 

62 procent wychodzi + mąż. Jedna na 
1.300 rozwodzi się, 35 procent pracuje za- 
robkowo. 

Japonka żyje przeciętnie 42 lata i 1 
miesiąc. Spożywa rocznie: 25 kg. mięsa, 4 
kg. 20 gr. herbaty, 460 20 kg. cu- 
2 litry piwa. Wcale ni 
nie je chleba. || 343; at 

Jedna Japonka na 10 tys. po; 
mochód. a 1 na 100 — mam telefon. 

W dużych miastach Japonka chodzi 
do teatru raz na miesiąc į do kina raz na 
miesiąc. Kupuje rocznie: | suknię. 1 parę 
obuwia, wydaje 60 fr. na kosmetvki. Oby- 
wa się bez kapelusza. 


NA 100 MEŻCZYZN PRZYPADA 

109 kobiet w Angli, 103 w Szwecji, 110 
w Sowietach, 106 w Czechosłowacji, 94 w 
Luksemburgu, 101 w Holandii. 105 w Italii, 
100 w Bułgarii (jedyny kreż gdzie mie ma 
przewagi kobiet), 106 kobiet w Hiszpanii, 
108 w Turcji, 99 w Japonii, 98 w Stanach 
Zjednoczonych, 97 w Austrii. 107 we Fran- 
cii, 87 w Argentynie (najsłabszy procent), 


na bezntatną wy- pa na Łotwie (najsilriejszy procent), 


o liczby trzycyfrowe, gdyż dzielił je, mno- 
żył, dodawał i odejmował szybciej od aryt- 
mometra. Gdy jednak audytorium zaczęło 
domagać się działań z liczbami o czterech 
Jub więcej cyfrach, Inaudi potrafił je wpraw 
dzie wykonać, ale podawać wynik o wiele 
później niż maszyna. 

Ten właśnie Inaudi dokonał rekordowe 
go obliczenia, bo w ciągu 17 sekund podał 
iloczyn dwu liczb  dwunastocyfrowych. 
Gdy chodziło o odejmowanie dawał sobie 
radę z liczbami o 21 cyfrze, 

Prócz takich mistrzów w liczeniu było. 
też wielu uczonych matematyków, którzy 
nieraz dokonywali rzeczy niezwykłych. Tak 
np. Anglik Wallis pewnego dnia zaraz po 
przebudzeniu się podyktował sekretarzowi 
pierwiastek kwadratowy z liczby o pięćdzie 
sięciu cyfrach, który wyciągnął we śnie! 
Inny Anglik, Colburn, mnożył liczby przez 
siebie dziewięciokrotnie z taką szybkością , 
jże ogłaszał wyniki prędzej, niż jeden ze słu 
chaczów, który wszystkie te działania prze- 
rabiał na papierze. 

Colburna zapytano kiedyś, jak robi tak 
zawiłe obliczenia, ten jednak odpowłedział 
chytrze: „Mnie nauczył tego Pan Bóg, toteż 
nie umiałbym przekazanej przez Niego umie 
jętności przelać do pańskiej głowy”. 

Inny specjalista, Anglik Winkler, posia- 
dał tak znakomitą pamięć, że po przerwie 
piętnastodniowej wymieniał pięć tysięcy 
liczb, chociaż odczytano mu je tylko dwa 
razy. 

Niemiec Oase dokonywa w pamięci mno- 
żenia liczb stucyfrowych, ale gdy wyjdzie z 
zakresu cyfr, robi wrażenie człowieka niei 
teligentnego. Szwajcar Guler, interesuj. 
się wszelkimi dziedzinami życia, potrafił na 
uczyć się na pamięć całej Gneidy. Jest on 
niezmordowanym pracownikiem, toteż gdy 
z przemęczenia, majac zaledwie 28 lat, stra- 
cił oko, powiedział. że to lepiej, bo teraz nie 
bedzie rozpraszał tyle uwagi na rzeczy 
błahe. 

W całvm tym świecie ludzi-arvtmome- 
trów znajduje sie jedno nazwisko kohb'ece— 
nanny Osaka. Nie jest to bvnajmn*ei Tanon- 
jka gdyż nseudonimu użvwą młoda Fran- 
cnzka, która roznoczęła karierę swą w Pa- 
ryżu w roku 1935. 

Stanowi ona dziwnv tvp rachmistrzvni, 
ho właściwie nie potrafi rachować. ledwie 
daie sobie rade z czterema działaniami. Ale 
ma za to fenomenalną pamieć, zachowującą 
każdą 'wymówiona diczhę. Jej mózg tworzy 
wiec coś w 'ródzaju olbrzytniej tablicy, na 
której znajduja sie wszystkie zasłyszane 
liczby; panna Osaka może odczytać je w 
każdej chwili 


PODSŁUCHANE 


SPRAWA W POŁOWIE UBITA. 

Szaweł: — Co słychać z twymi konku- 
rentami? 

Gaweł: — Wszystko idzie dzięki Bo- 
gu pomyślnie. Już od roku sprawa w po- 
łowie ubita, x 

Szaweł: — Co to znaczy w połowie? 

Gaweł: — Ano, widzisz; od roku jedna 
połowa tj. ja, gotów jestem do żeniaczki, 
tylko druga połowa — to znaczy ona — 
wcale o tym słyszeć nie chce. 


Í ; 
f józef W. Przewłocki 
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„owieść nadmorska, 


daktor naczelny: Franciszek Probst, 


Nie pokochała człowieka niegodnego tej miłości. A gdy 
sobie uprzytomniła, iż w najgroźniejszych dla niego mo- 
mentach, gdy potrzebował siły ducha i oparcia, kiedy go 
wszyscy odstąpili i wszyscy nim wzgardzili, a fałszywa 
opinia publiczna szargała go w błocie plotki i oszczer- 
stwa, ona postąpiła tak samo. Nie stanęła śmiało przy je- 
go boku, lecz szybko odżegnała się nie tylko od narze- 
czeństwa lecz i od znajomości z nim. I to ją bolało ogro- 
mnie i napełniało duszę goryczą upokorzenia. _ Przypo- 
mniała sobie list matki wysłany do Skiby, kiedy to gaze- 
ty rozpoczęły ostrą kampanię przeciw niemu i w myślach 
wyobrażała sobie teraz, co on musiał przeżywać i jak 
cierpieć. Z gazet wiedziała przecie, że go aresztowano 
i osadzono w więzieniu. Siedział więc długie miesiące 
opuszczony przez wszystkich, bez słowa pociechy. 


— Zabiłam w nim miłość i wiarę własnymi rękami... 
O, Boże! jaka ja jestem podła, jaka podła!.. — szeptała 
w męce świadomości popełnionego błędu. — Szczęście 
było w moich rękach i podeptałam je... 

Wpatrywała się godzinami w list i w zadrukowany 
pasek papieru gazetowego, wielokrotnie odczytując ich 
treść. Dręczyła się i biczowała wyrzutami, roniąc łzy ża- 
lu, bólu i wstydu. 

A gdy matka wstała po południowej drzemce, zastała 
Zośkę nad listem Wcześniaka siedzącą — bladą, rozdy- 
gotaną całą, z oczyma zaczerwienionymi od łez. Przera- 
ziła się bardzo. 

— Cóż ci to, Sieńko? — zapytała troskliwie. — Czyś 
chora? 

— Masz, przeczytaj to... — odparła zanosząc się od 
płaczu. 


Leszczyńska podniosła do oczu binokle, a gdy prze- 
czytała list i artykuł o uwolnieniu Skiby i całkowitym 
oczyszczeniu go, twarz jej poczerwieniała, a potem po- 
bladła i zdawało się, że kobieta upadnie na podłogę. Usia- 


dla ciężko w fotelu i w milczeniu opuściła głowę na pier- 4 


si. Po pewnym czasie wyjąkała bezradnie: 
— Co teraz?,, Co czynić 
— To twoje dzieło, matko! — zawołała Zośka gwał- 
townie. — Tyś napisała ów nieszczęsny list i tyś mnie 
zmusiła do zerwania.. Teraz radź, co robić... Postąpiły- 
śmy podle, strasznie podle! Ach, jaka ja jestem nieszczę- 
śliwa i jak sama sobą gardzę... 


Rzuciła się na otomanę i ukrywszy twarz w dłoniach 
szlochała bezradnie, jak obite dziecko, Leszczyńska 
w milczeniu piła gorycz wyrzutów, w całej pełni odczu- 
wając boleść córki i w duszy przyznając jej słuszność. 

— Dlaczego milczysz, matko? 

— Pobłądziłyśmy, Sieńko, moje dziecko drogie, i te- 
raz już nie ma na to rady.. Trzeba zapomnieć i wyrzucić 
z serca wszystkie myśli o tym nieszczęśliwym człowieku. 
Bo i cóż my możemy począć? 

Zośka zerwała się z otomany i z twarzą rozognioną 
stanęła przed.matką. Czarne jej oczy błyszczały niezdro- 
wym ogniem szału, a z ust padały słowa gorzkie, jak pio- 
łun — gorące, jak płomień. | 

— Zapomnieć! Zapomnieć!.. A czy ty wiesz, że tego 
człowieka nie przestałam kochać ani na jedną chwilę?.. 
że serce moje palił ciągły żar i zalewała gorycz, iż 'nie 
miałam dostatecznej mocy, aby przy nim stanąć, gdy 
go wszyscy opuścili... Kochałam go, gdy stał pod prę- 
gierzem opinii i gdy na niego pluli, bo mi serce mówiło 


Qdbito w drukarni Jana Stypułkowskiego 


w Łodzi, Żwirki 2, 


nięomylnie, że jest niewinny... A teraz? O, matko! dziś 
kocham go za te jego niezasłużone cierpienia — za łzy 
wylane, za wszystkie upokorzenia i za te policzki moral- 
ne, których mu nawet ja nie szczędziłam! Nazwałaś go 
człowiekiem nieszczęśliwym. Słusznie go takim nazwa- 
łaś. Ale, pamiętaj matko, że myśmy tego człowieka ko- 
pnęły przy naszym progu, jak psa! 

— Zośka! Zośka!.. — Co ty wygadujesz? — perswa- 
dowała matka, ogłuszona tym nagłym wybuchem. 


— Prawdę mówię!.. — zawołała, płacząc — prawdę 
gorzką, bo tego człowieka zabiłam duchowo ja! Na du- 
szy go zabiłam, jak bezlitośny kat... ę 

Leszczyńska podeszła do córki i objęła ją wpół. 

— Sieńko najdroższa! Wiem, że cierpisz, bo i ja tak- 
że cierpię... Był to człowiek miły 


— Nie mów o nim, jak o nieboszczyku, że był — bo 
on jest, jest! I będzie zawsze, tylko on, jedyny na świs- 
zie całym. 

— Uspokój się, Sieńko... może co poradzimy... 

— Ty już nic nie poradzisz — odpatła z goryczą Zv- 
ška. — Nie znasz ani jego, ani mnie... Ludzi szacujesz 
podług ilości posiadanych morgów, albo tytułów... Ale 
ja mu nie pozwolę tak odejść! — zawołała z dziką roz- 
paczą. — Pojadę do niego i upadnę mu do nóg i będę 
go błagać, aby mi przebaczył tylko... Nie o miłość go 
będę błagać, ani o to aby się ku mnie zwrócił.. bo miło- 
ści nie wyżebrze, ani nie wyprosi łzami. Chcę aby mi 
tylko przebaczył zanim odejdzie, aby już nigdy nie wró- 
cić do mnie na tej ziemi... 


Wydawca: Jan Stypułkowski. 
7a redakcję odpowiada Roman Furmański. 


Nr. 222 


dom się szczęście rśniechnło 


Pełna tabela wygranych, 


PIERWSZE CIĄGNIENIE 
25.000 — 36585 
15.000 zł. — 74837 153741 104509 
10.000 zł. 21482 69268 111104 132045 
2.000 zł. 28609 26695 36618 69121 
17604 155600 
1.000 zł. — 7296 22415 41782 98178 
131492 182841 158646 
500 zł. — 10526 11354 21858 37816 
87015 105989 121050 189760 
250 zł. — 5258 6820 9285 18888 21769 
28830 24340 26551 27449 28822 35116 
36482 41023 41074 41858 41884 42648 
41992 68161 69618 70657 75827 84905 
«35555 91177 95212 98528 102856 104753 
105714 114084 116278 119754 126094 
26972 128454 182784 184415 188108 
138689 139229 189790 144866 144945 
194109 152450 154789 155981 158866 


STAWKI. 
1083 66 7 233 54 335 466 SOlg 22g 59 755 59 61 834 599 


10435 737 97 863g 2008 183 256g 360 420 68 S07g 655 448 
742 61 848 Hg $0g 127 439 Jég 716 925 64 4002 126 215 
405 4óg 784g 882 5032 37g 245 371 785 ST7g 6002 15% 295 
507 8435 658 7237 334g 48 425 539 44 607 761 906 13 8114 
261 313 6 35g71g 798 802g 94275 900% 36 64 1lig 200 Sig 
3785 495 548g. 661 80 703 191g 144 695 99 215 93 329g 6425 
11557 962g 12006g 213 528 81 615709 70 872g 954 13047 121 
63 735 77 288g 430 14109 263 387 454 599 694g 751g Wig 
15039 248g 315 68 400 48 137 70 625g 706 83 827 375 “g 
392 502g Sg 664 858 17112 307 383 45 416 S025 25 6585 786 
Sié Jig 18186 324 40 19082 255 339g 74g 436 577 6% 64 
964 

20125 414 425 512 662 938 21030 6 51 149 J9ig 415 692 
%lg 12 185 8525 2210 305 43 75 280g 348 436g 6058 32a 
815 62 25014 112 286 371 592 692 910 240235 59 85 228 685 
964 619 Stg 722 Sig ég 25326 426 87 5545 825 612g 54 7555 
884 948 55 26075 101 419 533 877 83 27540 655 406 646 535 
974 28084 91 $T4g 635 748 9735 29008 51 334g 402 616 339 
925 49 

30068 55 2175 85g 391 780 839g 3114 335g 58 63 itis 
52 68g 70 4 846g 32005 487 513 62s Sy 53002 107 5% 
2575 470 551 3409Bg 180 2185 415 380 95 676 771 912 350% 
277 679 745 814 948 36000g 241g 345 672 37253 GS 19 112 
929 38g 380685 160g 3059 15 89 509g 82 636 756 825 39215 
318 4ig 471 617 8915 9455 

40045 247 Si5g Wg 587 719 820 41016 1393 985 3808 
532 46 724 42022 32 508g 450325 4645 B21 950 90 44102 2573 
995 45040g DAS 741 46012 558 654g 45 625 8 745 47122 B95 
262g 518 622g B485 55 48190 2005 HS 405 971 4575 41 
325 

Sot46g 373g 655 702 %8 51135 $2 264 4285 5065 21 MO 
47 899 $2572 87 7% 395g M 58 552895 395 SSig 605 28 
53 935 54098 219 87g 374g S7g 565 55052 151 675 220g 4655 
5255 681 806 930 56038 466 570745 266g 78 588 425 641 
825 58277g Klg 48 977 59106 

400145 1g 461g 83s 5%55 745 857 91 61051 284g 548 
582 940 79 620203 101 69g 209:9% 458:70:509 615-743 63004 
295 SÒL 854 6lg 66 Gł2kkg 382s 6g: RIS 52 651255 MIO 
40 622 66518 506 70 670%0g 506g 476 602 719g 27 M6 ($5 
995 68052 91 161 72 305 468 S15g 535 69121 Sig S8g 2205 56 
312 473g 598g 701 932 

10025 1585 503 165 836g 755 71028 36 429g &3s Ss 
TiO 215 Sóg 335 426 542 54 914 75220 955 6BL 7400 383 
293 478g 564 760 851 $$5 751465 52 215 358 479g 6988 76719 


| 


82g 950 77263 429 61 520 74 780523 Gls 354 55g {Jig 76 
SH 159 49-65 T32g 48 790575 758 207 20 489.586 9675 Vis 

B0124 74 288g 351 353 609g 701 92.866 924 MUIS 4475 
685g 565 958 82008 120 46g 52 Sióg 64 79s 8%072 1925 
2395 594 658 8875 ©05 84105 554 4955 528 642 707 853245 
456 86126 75 236 427 -555g 69 9 794 867 570849 376g 482 
5% 691 905 481685 260 S06 55 856g 59 89144 223g Hs 53 
515 866g 9165 

90181 716 91142 842g 92146 75g 267g Js 9 ks 525 
5665 74 84 661 993 93557 409g 35 767 916 68 94214 305 504 
054 95224 306 787 874 15 96007 259 667 25 985g 91 97058 
346 569 602 717 98042 457 528 65 649 95077 379 405 155 
454 962 

100025 187 205 16 486 99 39g 101155 328 48 418g 102462 
524 632g 732g 917g 105054 387g 602 41 1042455 467 Sig 71 
105084 287 405g 485 676 99 106229 663 935 '107026g 1925 
391 480g GJig 788 08132 36 74 347 559 109117 92 205 40 
M1 85 05 4 

110225 4% 677 7755 992 41g % 111709g 112052 478 74 
15 139915 404 575g 85g 641 11404 J6g 603g 1150785 521 
354 521 39 752 68 909 19g 28 116015 186 283 529 958 117056 
74 125g SIig 118406 779g 93 873 925 765 119454g 7115 66 83% 
ts 

126009 452g 545 798g H3g 121007g 108g Só 287 304 613 
873g 958 1220265 SÓg 116 354 647 71 801 1230% 122g 375 
14 Tig 50 97 1240195 70 200 45 82g 430 125024g 97 468 
49 502 712 126062 542g 740 1270995 102g 275 3% 5% 6855 
1261485 83 405 586 768g 1292275 59 85g 325 439 786g Mis 

13015 186 369 583 837 7ig 131337 614 132667g 133073 
Sg 559g 8595 78g Mig 134255 Sig 62 771 155321 731 465 
MOs 843 136008 22 135 345 471 545 773 137168 244 464 59g 80 
Tlg 878g 1380595 248 550 644g 767 850g 70 139034 222 5495 
655 86g 7768 

146013 85 101 604 796g 937g 1410265 230g 96 306 409 6373 
141g 142054g 78 490g 641 65 725 989 145005 167 3465 434 3/5 


55 667 119g 144050 895 305 94 448 637 77 925 9395 1MSIś4g | Š 


5% 701g 95 834g 146075 280 Hig 535 855 873 905 1471015 
81 408 41 545 665g ŚSig 81 146000 47 54 61 134 545 72 960 
149508 681 816 91 920 91 

150057 113 441 6285 9345 37 151016 765 92 205g 312 
615 651 5 701 899 152123g % 205 195 38 371g 418 6818 86 
855 153042 8g 99 175 294g M2 $95g 154215g 67 3388 5255 
Més 97g 685 87 961 155169 215 574 76 620g 82 951 156008 
253 M3 35 157082g 492g 526g 685 705g 38 809 78g 158091 
148g 272 309 450 86 560 687 714 27 159009 135 608 41 


CIĄGNIENIE Il-gie. 

Stała dzienna wygrana 20.000 zł, na 
Ni. 105582 

15.000 zł. na Nr. 6844 

50.000 zł. na Nr. 1511609 

25.000 zł, na Nr. 79144 

Po 15.000 zł. na N-ry: 88262 103851 
105830 

Po 10.000 zł. na N-ry: 15149 37720 
50077 96328 108205 

Po 5.000 zł. na N-ry: 694 7596 37251 
6834 121266 136422 15842 

Po 2.000 zł. na N-ry: 23178 47461 
75896 104558 150857 156579 15382 

Po 1.000 zł. na N-ry: 19913 20898 
123179 37227 76961 81678 116376 122093 
136046 148263. ý y 

Po 500 zł. na N-ry: 3854 6437 7553 
1689 12251 10574 20612 22625 28104 
43116 44202 50588 54708 73769 74950 
15347 719201 103235 106348 117457 
118769 137470 154748. 


Po 250. zł. na Nr Nt.: 3039 6136 6368 


z 


Za treść ogłoszeń 
redakcja nie © wiada 


Dr HENRYKOWSKI 
Bysojalista chorób wenerycznych, skórnych 
1 sekruainych. 
ul Traugutta 9 "i x 
Poza od 8,11 rano, od 6-9 wies 

w nit lẹ 1 święta od 9.12.90 po pot 


IGNACY MARGOLIS 


okulista 
przeprowadzili się na 


| Kościuszki 52, 


trzyjmaje od g. 11 — 21 od B= 7 w. 


S. WATNICKA 
rłowsnicgo 65.1 


ul. Napió 
(Róg Lubelskiej). front I piętro 
przyjmuje od æ $ de i w poł, 1 od iw 


NIEWIAZSKI 


al ohor, 
ANDRZEJA B7 . 


przyjmuje od 8,11 rano od 5,9 wiecz 
w niedz. 'i święta od $—1 p.p, 


vone SOŁOWIEJCZYK 


Choroby weneryczne i skórne, 


PIOTRKOWSKA 99 
Przyjmuje od 1—3 | od 5—9 w. W miedz. | świę- 
ta od 9—12 w, W Lecznicy prywatnej (Piotr- 


kowska 88) od 6—9 wiecz. 


Dr Klinger 


skór 
aii sią na ul. 


PRZEJAZD 17 "iin 


Spee. chor. wenorycznych 
wych (włosów) przepro! 


malmych | 


przyjm „ed 9 — 111 ed 6—8 w 


Urlo 


tel. 165-17 


wskiége 65, tel. 172-33 


1 sokusalnych, 
telefon 159-40. 


Dr med Henryk Ziomkewski 


Choroby weneryczne, moczopłclowe i skórne 


6-go Sierpnia 2, Telefon 118-33 


Przyjmuje od 9 — 12 1 3 — 9 wiecz. 
WE i święta od 9 — 12 w poł. 


H. ROZŻANER 


Specjalinta E wesya skórnych wu. 
Narutowicza 9, fr. ll piętro 


Tel 128,96 przyjmuje od $—1 1 o4 EM wiecz 
w 


A. KLACZKOWA 


połośnietwo i choroby kobiees 


PIOTRKOWSKA, %9, tel. 213-66. 
przyjm. eods. ed 16 — 12 i ed E — 83 pol 


p ACC 


Dr med. H, LUBICZ 
ookraatoych 
tel, 141-32 


By. chorób 
ul. Piładski 


(róg Narutewiena) 
powrócił 
Ó ex 14 w 


Y llednielę Prana kaS ao 11 rano 
PRTWATKA FREYCKODNIA 
WENEROLOGICZNA 
leczenie chorób wemerycznych í skórnych 

pioirkowska 161 


Oa 8 r. do 4 1 od 6—% wiecz, w niedziele I święta 


od godz, 9 do 11 rano, 
Panie przyjmuje kobieta lekarz PORADA s. 5 


Przychodnia Wenerologiczna 


Chor. weneryczne, skórne 1 seksualne, 
Specjalny gabinet kormety: 
Czynna od 9 


PIOTRKOWSKA 88, tel. 143-63. 
Porada 3 zł. 


ONDULACJA trwała komplet 5 zł z gwarancją, 
grube naturalne loczki i szerokie fale. „Józef. 


Nawrnt 54-a, tel. 191-85. 


p nad Morzem Czarnym 


rezny, 
r.do9.w. Panie przyjmuje lekarz, kobieta 


„ECHO* 


8453 11761 14278 14374 14541 14657 
17574 19568 21568 31489 32577 33891 
39353 40913 42558 42679 44075 44553 
51167 53542 57923 58119 59052 66113 
67671 67717 69795 70218 70796 74220 
16020 76167 79993 82307 89236 89268 
89808 91035 92282 92301 94977 95499 
96969 97121 97954 99051 103151 105272 
106068 107062 708780 109439 109534 
i16727 117132 118891 119507 120649 
1221222 122456 124121 125053 125564 
127414 129505 129536 133070 133893 


134600 185482 136228 136584 137962 
143469 144649 145816 146326 147884 
150526 153020 155150 155325 156142 


157907 i 58319. 


STAWKI, 

Po ZŁ 62,50, z literą s — po Zł, 125. 

132 54s 55 208 .696s 756s 896 986 1055100 
243 87 524 2193 318, 415s 69 3291s 333s 
602 82 708s 90 903 42 4032s 265s 255 

859 426 548 91 617s 718 48 860 5032s 330s 723s 

48a 802s 963s 6227 421s 78 860 7117 330 4003 

966s 8113 301s 416 79 641 9145 393 588, 

10020 88s 138 433s 661 996s 11018 363s 406 

1615 810 83 909 12438 876 180848 90s 306 9918 

1493s 388 466 847s 970s 1580 48 489s 687 819 

40 956 161288 874 480s 695 792 872 948s 128 

17854s 406 181568 222s 77s 369 689 19046 147 

86s 287 269s 819 989, 

203 
95s 96 22295s 458 582s 632 62 749s 23005 
258 327 92 414 556s 59 24462s 516 93s 622 
30 918 83 25602s 999 26294 382s 413 909 
27360 525 740 894 28166 233s 97 410s 732 
29140 261s 586s 761 823 974. 


a 


'39 

27 146 277 323 990. 
40280 529 41131s 504 804 6 952 42682: 
95 871 43057s 109 583s 665 754 44634 314s 
478s 788 16283s 91 516 845 913 43 47539 
609 836 48312 20 70 477 49020 113 204s 15 
48 68 500s 11s 31 36. 

50054 825s 74 975s 51226 385 406 31 597 
678s 52229s 469 53320s 584 832s 53s 54020 
35 202 681 797 869s 99 908 55070s 498 7515 
56065s 92s 116 69 752 89 834s 57171 240 88 
az 417 96 550 58169 263 745 59050 165 


S, 

60042 45s 294 308 565 689 781 61144 212 
316s 68 430s 805 903s 72 62129 98 594 977s 
63082 761 65426 66113s 92s 244 69s 4368 
651s 7753 67159 351s 576s 671 789 831 918 
odpal 380 428s 38 781s 65262 513 637s 

10199s 223s 48 75s 649 887s 97 941s 70 
11032 93 548 719 37s 60 880 72172 233 718 
958s_73400s 639s 74203s 518 781 752638 396 
470 101 55s 819s 76020s 27 866s 77127s 533s 
644 751 780758 505s 913 79650 75 818 9288, 

80129 302 43s 503s 17 81003 24 139 306 
8 _780s 834 929 82012 394s 486s 507 740 
83007 162s 99 261 81 82 402 84069 380s 
TEAR D E I TAR al 

$ 677, T, 4 882095 
891388 467:501. 


oriai 8.4905 6718s 836 
045 572 8 


2 91111s 371 

1897 958: 
*94523* TIT. 
104 12 50 371 


1356 Ti S2 
17 53 20 960645 
610 835 94 97016 444s 544 51 91s'839 972 
98055 668 824 39 915 30 99000s 606s. 
100370 534s 800$ 38 101008 247 576s 
909s 102053 552 651 730s 845s 88s 103782 
847 97s 983 104408s 740 946s 56 1051263 
255 8658-106000s 325 91s 455s 517 70 8518 
107351 601 56 108013 196 340 693s 109163 
225 494 772 850 62 80 110186 443 49s 111049 
137s 379 564 842 112018 72 533 658 812 
1131428 527 1142458 758s 115311 431 600 
1 s 21 727 1181488 s 
402 597 784 1100418 63 568 976, R 
120027 103s 4338 97 121386 717 648 7165 
20.8588 953s 1230258 878 124489 635 125316 
7863 126693 744 801s 28 127482s 5lis 43 
128382s 579s 935 1295368. 
131131 424 697 


130069 244 472 746s 
858s 132088 199 776 946 133070 409 577 
134163 296 349 705 402 135659s 776s 965 
RE 57s 137485 672 138088 242 426 


Łódź, Piotrkowaka 16 65 
tel. 101-01 i 266-50 


Wycieczka do 


NIEMIEC 


13—20/8 Cena 130 zł. 


Wycieczka do 


JUGOSŁAWII 


20/8—14/9 Cena 470 zł. 


Paszporty do Francji 
1 Włoch 


Leczmica 
dla Psów 


lek. wet. M. A. Reicha, 
Gdańska 117 
(róg Zamenhoffa) — tel. 175-77, 
STRZYŻENIE psów, 


Na plaży w Carmen Sylwa 


od 4. do 25, IX, 


zł, 199.— 


1 788 894 21207 38 564 77 647 68 740 | g: 


Zapisy i informacje: 


Wagons- Lits/ Cook, 


Str. 7. 
nu 


415 28 512 120s 865 907s 79020: 44 285 312s 85s 412 
16 528 916 25 

80073s 82 95 150 66s 213s 472s 516 90 692 
719s 901 2 81090s 216s 32 383 478 92 519 606 
109 41 861 82226 310s 635 T4ls 75 16 997 
83017s 158 200s 37 360 888 962 84012 58 96 
Alls 48 85145 458 707 896s 8602 10s 96s 210 
58 76 432 514s 764 12 943s 87182 539 616s 1818 
894 930 63s 88187s 223s 340s 444 803 951 54 891153 
BL 240s 442 586 | 

90206 25 355s 545s 691 859 946 91152 447 85 
573s 89 621s 92 890 99 92G2ds 406 644 84 930818 
224 475 fet 45 Bels 94033 224 328 533 8578 
92 966 17 93016 37 117s 502 848s 926s 960968 
138es 294 425 BI 5l3s 745; 981 97114s 18 829 
918 41 98200 66 332 501 62 656 707 99264s 3658 
11s 531 657 77 

100038 176 218s 380s 573 976 10176s 164 362 
168s 102004 53s 285s 323 40 449 6Ts 661 947 
103592s 838 980 1042148 359 471s 694 1050768 17 
203 352 480s 864 106038 113 477 700 928 107028 
237 358 402s 964 108205 378 582 912 109032 
140 230s 394s 557 847 918 

110003 168 401 672 55Ís 923s 11332 838 9368 
112061 92 208s 57s 315 817 113006 288 335s 448 
540s 612s 864 114059 521 593s 880» 1150838 315 
607 762s 12 116154 381 488s 5446 655s 730 810 21 
117052 235 64 327 32s 421s 584 643 724s 118042 
353: 604 34 829 928 119078 152 385s 407s 6% 
192s 911 

120011 102 44 236s 408 605 783s 121023 26 62 
d41a T1s 449 540s 805s 59s 122128 333s 80 96s 
433 49 605 931 66 123366s 536s 124345 415s 88 
804 125266 156 1262146 480s 922s 85s 1271778 99 
205 46: 301s 4 504s 39s 77 606 18 882 129094 
303 497 145 895 1290340 143s 56s 331 65 514 87s 
643 Bós 719 840 74 

130015 221 26s 500 631 33 131037 505 885s 
132131 66s 380s 851 16 934 138021 237 1343168 
4548 10 92 578s 110s 15074 96s 167s 677 106s 
136301 28 412 566 761 815 137004 167 85 333 
6ls 86s 95 432 607s 824 33 36 188205 5839 678s 
85s 139033 200 498s 544 99 853s 959 

140095 733s 916 141123s 425 6ls 535 621 35s 
919s 62 1420000 14s 29s 192 220 554 674 705 TA 
143125 226 345 901s 144031 179 90s 248s 54 
590 625 724 91  145167s 211 426s 503 837 9198 
62 146351s 548 17s 556 16 134 859 147160 64 
453 519s 848 57 906s 20 148084s 245 86 396 529 
53 673s 886s 149246 712s 965 89 

150089 141 215 77s 484s 591 696s 151383 540 
688s 956 152158 343 54 565s 75s 914 87 153094 245 
74 553 64ls 957 154035 182 358s 502 600 74 
145 46 59s 76 803 974s 1551418 318 69s 407s 20 521s 
734 920 37 156002 89 165 245 325 63s 467 750 
932s 157846s 158169 83 259 345 59s Gls 537 8ls 
670s 800s 936 159069s 135s 54 374 94 533s 650 
138 893 


140181s 272 402 33 63s 931s 55 MI4IIs 652 
120 947 142534: 842 143296 450 503 659 810 
144076 148 2018 84 375 922s 1450498 118 573 
683 194s B3ós 59s 94 954s 146001 948 1471038 
2298 558s BIS 901 148298s 420 43 760s 99 
933s 149253 97 363 99 862s 946 

150461s 621 722s 151093 141 531 
586 153160 395 495s 501s 1542908 538 
155006 89 76ls 89 840 035 156073 216s 424s 80 
865 91 942 Bls 157184 524 881 1586808 98 116 


159022 120s 
TRZECIE CIĄGNIENIE 
343 639 56 835 Bás 925 75 1072 117s 227 
372 408 16 2028 ls 149 76s 202 305s 40s 96s 
148s 860s 3064s 377 80 86s 589 4224 40s 3738 
19 749 998 5187s 121s 372 538 Bls 681 779 8288 
6035s 38 79 254s 13 93s 318 75s 415 507s 88s 
691s 19s 824 928 57s 1148 95 200 31 303 409 
49s 8076s 106s l6s 43 304 87s 599 868s 9175 
308 36 51 54s 528s Sóes 84s 514 752s 817s 
9468 
10289 400s 653 857 985 1186 288s 468 5108 
20s 52s 724 966s 68 123378 591 95s 631 710 11 
812 3ls 988 13326 589 822 38 93 14278 419 46 
522s 41 779 851 915 15005 148s 318s 84 419 503 
J1 651 71 755 160598 220 518 672 7448 17075 
12s 5} 362s 522.633 448 89s 181108 479 170s 824s 
920s 91 19079 228 397 400 81 535s 37 73 785s 
804s 30s 900 70 
20050s 61469 523s 58 60s 716 76 833 21310s 
12 34 37 509 90 686s 709s 969 22056 140 93 208 
401 73 634 25 6Ts 64s 573 702 52s 822 57 23066 
8 49 68 642 758 95 Bis 97 24212 
984s 25081 195 425 532s 59 679 80 
132 41s 80 827 931 26349 510s 6l 810 982 88s 
Òs 24s 6ds 16 195 255 312s 53s 69 413 60 
833s 6l 968 83s 28352 4: 526s 51 963s 71 
11 29160 608s 735s 838 55 927 
30056s 291s 497 ds 605s 138s 31042s 197 
2028 336s B28s 47 32353 87 597s 866 925 831l 
5s lós 30 33 55s 307 589 642s 891 34333 91 
625 724s 54s 808 937 350: 53s 263 92 
304 52 477527 609 43 775s 805 90 991s 36185 308 
271s 15s 86s 898 910 27s 79s 37031 39 315s 440s 
504s 634s 44 63s 708s 836 62 63 78 904s 48 
38368 527s 85 767s 844 844 39241 5 
40020s 73 111s 51 797s 872 972 
960 42059: 362 547s 654s 43020 863 441348 384 
330 99s 468 525s 57 669 864 45076s 486 535 
825 28s 933 64 46023s 164 87s 442 91 91 526s 60 
67 540s 708 896s 927s 47040 152s 221 99 313 
462s 525 152s 54 979s 48088e 309s 96 416 520 774 
844 908 50 72s 491348 57 99 260s 571 735 830 
50175 228s 357s 406s 45 902s 51076s 195s 522 
*A 69023 64 108 7 355 80s 98s 453s 529 53120 
51s 253s 56 322 50 js 402s 654s 826 986s 
54039 585 617s 164 12 944s 55263 309 23 84 559 
633 92s 948s 56196 525 16 Gl2s 65 885s 925 
57121 419 56 79 619s 946 58168 719 918 5 
203s 341 362 472 565s 73 6l4 138 i 
60079 397 576 82 618 744 865s 956 61029 79 
150s 208s 68 514s 956 824s 949s 98 62438 41 521 
823s 902 632645 874s 94s 64507s 804s 71s 992s 
65020 861 66405 32 18s 105 975 61064 196 397, 
508s 59s 657 802 86 935 68124 25s 253s 341 495 
546 671 106 Bs 395 972 69857 417s 684 757 973 
10009 53 80 95 126 398s 631 Tls 95 154 80s 
819 73s 16 11152 248 416 23 74 79 540 609 384 
46 85 713 47 925 72059 309 587s 605s 4ls 53 995 
131228 45 380 88s 484 533s 702 843s 14065 133 220r 
51 537% 50 92 686 739 6ls 11 15374 538 185s 839 
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Jeszcze do 18 sierpnia 


trwa okres ulgowych przejazdów dla dzieci, 


Polskie Koleje Państwowe ponowiły okres |winien zaopatrzyć się w karty uczestnictwa dla 
ulgowych przejazdów dla dzieci w wieku do lat |dzieci, wydane na barwnych pocztówkach przez 
14-tu. Okres ten trwa do 18 sierpnia. Ligę Popierania Turystyki. Karty te w cenie 40 
W pietwszym okresie, który trwał od 11 do |zr za sztukę Sprzedają wszystkie korejowe ki 
21 lipca br. odbyło się ponad 200 tysięcy ulgo- |sy biletowe oraz biura podróży, 4 
wych przejazdów dzieci, co najlepiej świadczy 0 Po wypełnieniu i podpisaniu kart uczestni+ 
popu'arności imprezy, która odbyła się p h. „P, |ctwa, opiekun przedkłada je w kasie biletowej, 
K. P. Najmilszym Turystom”. która na podstawie tych kart wyda bilety ulgo- 
Warunki ulgowego przewozu dzieci do 18 |we dla dzieci ze zniżką 75 proc. na przejazd w 
sierpnia są takie same, jak I poprzednie. A |plerwszą stronę. Bilety te służą następnie do 
więc; Każda osoba dorosła, jadąca za biletem | bezpłatnego powrotu do stacji pierwotnego wy= 
normalnym lub ulgowym, ma prawo zabrać ze jazdu, H 
sobą 5-cloro dzieci w wieku do lat 14-tu. Za| W tym celu przed rozpoczęciem pódróży z po 
1/8 część ceny biletu norma'nego maly tury- | wrotem, opiekun powinien ostemplować w kasie 
sta może zwiedzić najpiękniejsze zakątki nasze- | bietowej tak karty uczestnictwa, jak i bilety 
go kraju, co dla dziecka stanowi najlepszą i naj [ulgowe dla dzieci, wykorzystane na przejazd 
bardziej pozlądową lekcję geografii, pierwotny, bowiem bez ostemplowania kart i 
Przed nabyciem biletu dla siebie, opiekun po |biletów dzieci nie miałyby prawa do bezpłat:. 
a m poza Do i t 


PIELGRZYMKA MARIAŃSKA Z ŁODZI | U!sa może być stosowana w I, 2 lub 3-ej kla 
DO KRAKOWA, WIELICZKI I CZĘSTO. |5'© pociągów osobowych lub pośpiesznych, przy 
CHOWY. czym karty uczestnictwa | bi'ety wykorzysta= 
Diecezjalny Instytut Akcji Katolickiej w |"e tylko w jedną stronę nie mogą być pod żadi 
izi organizuje pod protektoratem J. E. ks. "Ym pozorem odstępowane innym osobom. 
kupa Wł. Jasińskiego 3-dniowa pielgrzym 
kę pociągiem (żę na uroczysteści 


994 152278 


693 
685 878 89 


Podróż z powrotem musi być rozpoczęta naj 
później 18 sierpnia br. N 

Wniebowzięcia św. Maryi Panny do Kra- 

kowa, Wieliczki zęstochowy. tnicy w 


dniach 13 i 14 a wezmą udział w Lro= H ję « 
czystościach mariańskieh w Krakowie; zwie= Wielka Pielgrzymi Dobolni(ia 
=E na Jasną Górę 


dza Wawel, zamek królewski, świątynie, mu- 
zeum i zabytki ziemi krakowskiej, W, czasie 
pobytu w grodzie podwawelskim zostanie 
anizowana wycieczka do kopalni scli w 
Chrześcijańskie Związki Zawodowe w 
Łodzi dla upamiętnienia Rocznicy „Cudu 
Wisly“ urządzają w dn. 14 į 15 sierpnia 
1938 r. Wielką Pielgrzymkę Robotniczą na 
Jasną Górę pod Protektoratem J. E. ks. 
Biskupa W. Jasińskiego, Ordynariusza Die 
cezji Łódzkiej. t 
Bilety na pierwszy pociąg, który odje= 
dzie z dworca Łódź Fabryczna w niedzielę 
dn, 15 sierpnia o g. 6 rano są jeszcze — 
do nabycia, 
w sekretariacie okręgowym Ch. Z. Z. 
(Dom Ludowy) ul. Przejazd 34, tel 156-20 | 
w księgarni Tow. „Przyszł ul. Piotr- 
kowska 263, w RKS „Widzewianka ulica 
Kresowa 31, w oddz. Stow. Rob Chrześci- 
jan na Zarzewie ul. Skierniewicka 11, u p. 
Wojciecha Senczaka ul. Narodowa 18 — 
Marysin 3 oraz u delegatów. 
Przejazd w obydwie strony zł. 6 — od 
osoby. | 
Uczestnicy Pielgrzymki posiadający kar 
ty na pierwszy pociąg który wyruszy w | 
sobotę dnia 13 sierpnia zbierają się w so 
botę o godz. 4 po poł. na dziedzińcu Do- | 
mu Ludowego przy ul, Przejazd 34, skąd 
udadzą się z orkiestrą do Kościoła Podwyż | 
szenia Św. Krzyża i po modłach odprawio- | 
nych na intencję Pielgrzymki przez ks. Gra | 
ddolewskiego. wyruszą na dworzec kolejo- 
WY: 


Dzień 15 sierpnia przeznaczony jest na 
uroczystości odpustowe na Jasnej Górze, 
gdzie pątnicy wezmą udział w nabożeństwach 
odbędą Drogę Krzyżową, zwiedzą skarbiec, 
bibliotekę. Kierownictwo techniczne piel- 
grzymki objął ks, kan. Stan. Nowicki, 

„ Wyjazd z Łodzi nastąpi w dniu 12 sierp- 
nia z dworca Łódź Fabryczna o godzinie 
55, GE do Łodzi w dniu 15 sierpnia 

o godz, 23.50. 

Karty uczestnictwa w cenie zł, 11.50, 
nabywać można w Sekretariacie Akcji Kato- 
lickiej — ul, Gdańska 111, w kolekturze WI. 
Cianciary, ul. Piotrkowska 91, w księgarni 
„Przyszłość'* ul. Piotrkowska 263, w księgar 
ni „Dobra książka“ u. Gdańska 111 oraz we 
wszystkich parafiach łódzkich i kościołach 


$. WARSZAWSKI 


Nawrot 8 telefon 109-23* 
wznowił przyjęcia 


Łódź, Piotrkowska 60 
Tel, 170-70. 


„ÆCHO" E > Kr. 222 


ŚWIAT NA KLISZY FOTOGRAFICZNEJ. 


Przed kongresem) Ku czci naszych bohaterów. PIORUN ZABIŁ 17 KRÓW. 
1 wystawą dziecka. oem EPO p z z > m 7 wr 4 RE JI 
l si 


Płyta na grobie Nieznanego Żołnierza w Dubnie na Wołyniu, którą ostatnio wła- 
snym kosztem odnowił i przebudował dubieński oddział Pocztowego Przysposobie- 
nia Wojskowego. 


CICHY ZAKĄTEK. 28... 32 


(W miejscowości Rutland (Stany Zjednoczone) piorun zabił 17 krów, które schroniły 
się przed burzą pod rozłożyste drzewo. 


Pod ochrona stalowej tarczy 


[W dniach między 2 a 4-ym października A 4 Angieli a 5 F 2 
br, odbędzie się w Warszawie kongres i 54 ; > żywą. A | gielscy policjanci w Palestynie zaopatrzeni zostali nie tylko w hełmy ale również 


w tarcze stalowe,, noszone na lewym ramieniu dla ochrony przed kamieniami, któ- 
(a SaB eitn eż trio, Eh 5 rymi często walczą terroryści żydowscy. Na zdjęciu: patrol angielski w Tel Awiwie. 
, |. j È s 


i 3 
nea eee tóa Ake - boa YE a JEZIORZE. 
R FR 3 


nie zorganizowany pod protektoratem Pre | p i ż i - 
zydenta R.P. i przy uczestnictwie w komi- 3 4 "B 
tecie honorowym kongresu Pani Marszał 
kowej Piłsudskiej, Pani Prezydentowej Mo 
Jścickiej, oraz członków Rządu z Premierem 
na czele. W ramach kongresu zostanie 
otwarta wielka wystawa, która w sposób 
plastyczny zobrazuje sytuację dziecka 
jw Polsce. W związku z tą wystawą, odbył 
| się konkurs plastyczny na temat: „Dzie- 
cko polskie". Reprodukujemy dwie prace 
konkursowe. 1) Rysunek J. Konarskiej, na 
jgrodzony na konkursie plastycznym „Dzie 
cko polskie". 2) Rzeźba „Jasia“, która 
otrzymała II nagrodę na konkursie, 


Miasta rozpalone słońcem nie dają swym mieszkańcom ochłody pomimo, że już mija 
połowa sierpnia, W dniu świątecznym uciekają też wszyscy na łono orzeźwiającej 
ze przyrody. 


low 


mistrzostwach pływackich. 


MOTYW ZE wsi POLSKIEJ. Zwycięzca w europejskich 


350 000 złotych za gracza 
Taką sumę zapłacił angielski klub piłkarski 
„Arsenal“ za dotychczasowego gracza klu- 
bu „Wolverhampton Wanderer“ — Bryna 
Jonesa. Jest to najwyższa suma, jaką kie- 
dykolwiek zapłacił w Anglii jeden klub dru 
giemu za odstąpienie piłkarza. Na zdjęciu 
Bryn Jones podczas pierwszego treningu 
— swym nowym klubie „Arsenal“, 
= 


AG 5 x% 3 y Zwycięzca w stumetrówce pływackiej w 
Muzeum Historii Naturalnej w Chicago założyło ostatnio nowy dział muzealny, po- | Wembley Holender Hoving otrzymuje me- 
święcony życiu bocianów. W dziale tym został zawieszony duży obraz, zatytułowany: | dal „Swimming Association“ od prezesą. 

„Bociany w polskiej wsi“; Obraz ten reprodykujemy, g tu Hodgsona, 2rCzesć 


